Redakcja. Zawadzka L — Telefony: 
138-28, 162-48. 102-28,— Administracja 
był „> IL — Telefon 102-29 
aduktor| jeterazstępcecprzyjmają ed 
7 4e 3 pe oałedoła 


Warunki preńumeratyi 


tod tiny 


ji 


pa 


vyst 
elol 
miat 
ws 
atki 2 
krój Warszawa, 9 7. (Od wł. kor.). 
je. Skład delegacji polskiej w 
byffarszawie na Unię międzypar+ 
mentarna w Londynie jest na- 
pujący: prezes delegacji by- 
Ro Prona Dembiński, 
anisław Ihuzgutt, Hipolit Gli- 
c (BB.). s SI 
gcc). Jan Debski (Piast), Zyg- 
l. nt Graliński (Wyzwolenie), 
jn Walewski (BB) Władysław 
lają pszdarski (BB). Zdzisław 
istofroński (BB.), Herman Lieber- 
w taan (PPS.), Dymitr Lewicki 
kor PR Stefan Kopczyński 


S 


Enator PPS.), Stanisław Stroń 
(kl. narod.), Henryk Rozma- 
n (koło żyd.), Stanisław Za- 
rski (Kl. narod.. 
onadto poza tą oficjalną de- 
acia biorą udział w kongre- 
ako uczestnicy poseł Tade 
332 Potworowski (BB.), senator 
cod efan Kosiñski (BB.), Leon Ku- 
eki (Ukrainiec), p. Irena Rubi- 
cka (Ukrainka), Iwan Błasz- 
tawadewicz (Ukrainiec) i Norbewin 


w 
się 


iężkBrber (Niemiec) 
żę Wyjazd polskiej delegacji u- 


leźniony jest jednakże od u- 
skanią 

aszportów zagranicznych 
wszystkich członków oficjal 
ch delegacyj, — Ponieważ w 
zbie uczestników przeważna 
część otrzymała już paszpor- 
. brzeto z ramienia grupy cho 
i o zdobycie paszportów za- 
anicznych dla następujących 
"lonków delegacji oficjalnej, a 
anowicie: dla pp. Dębskiego 


ydy. eo. my dana PPS.), 
a skięgo (kl art 
r ub narodowy) i 


adczfieneralny sekretarz gru 

senator Plotrowski Dod: 
dla wymienionych 4ch u- 
estników delegacji. P. Pio- 
łodyfPWskiemu  oświadczono ze 
lastf nv komisarjatu rządu, Ż 
dane zostaną paszporty wy” 
enionym panom tylko wtedy, 
eli wykażą się zezwoleniem 
O. K., względnie jeżeli dele- 
t woiskowy w komisariacie 
. Ernest zgodzi .się 


na wydanie paszportów. 


Ze strony delegacji podają. Że 
gw vmienłonych czterech człon 
w. poseł Dębski nie jest ofi- 
rem rezerwy | jego wyjazd 
wvmaga zezwolenia D.O.K.. 
eł Lieberman jest podpuł- 
Wnikiem korpusu sędziowskie 
, przekroczył 
i YVcia i automatycznie prze- 

Dodlegać przepisom ewiden 
wojskowej. b. poseł Thugutt 
nwalidą wojennym, jako or 
otnik z „roku 1920, wreszcie 
sej Stanisław Stroński dąwno 
szedł iuż z okresu lat rezer 
wojskowej. 


z 


arszawa, 9 lipca, Członkowie 
Jl międzyparlamentarnej zgło- 

Się wczoraj w starostwie z 
bą o wydanie 


porcie gdyńskim. 


Gdynia, 9 [ipca. Według do- 
nanych już obliczeń, w pierw 
półroczu b. r. weszło do 
gdyńskiego 
970 statków. 
w rok 


RAL czyli. że wzrost tegoTo- 
aj Sięzą przeszło 50 procent. 
arów przywieziono 202 tys. 


Kurt Graebe (Nie=| 


z Iskiej 
mak zabiegi o uzyskanie paszpor-| 


jednak już 60|—y 


u ubiegłym notują tyt: | | 


łonkowie unji międzyparlamentarnej| Wypadek lotniczy pod Wiśniewem. 


Wizyta w starostwie. 


Dwaj lotnicy 


Lida, 9 lipca. (Od wł. kor.).— 
aszportów zagranicznych. ' + 

| W Sanavia starostwo za“ Z 3-go pułku lotniczego z 
żądało od nich przedstawienia |=% 
książeczek wojskowych. P; Thu | uległ katastrofie, 
gutowi, który ubiegał się ~ pasz |ipadałąc w okolicy Wiśniewa po 
|port ulgowy odmówiono wyda= |wiatu wołożyńskiego. Katastro- 
(nia takiego paszportu. fa nastąpiła wskutek defektu w 


WEKR 


Kair, 9. 7. (Od wł. k) —|Wśród domonstrantów znajdu: 
W dniu wczorajszym wybu- |ją się trzy osoby zabite | 12 ran 
ichty w Egipcie groźne rozru* nych. Z pośród policjantów 
chy na tle walki nowego dwu zostało zabitych. a 27-miu 

rządu z opozycją. ciężko rannych. Pozatem ran 
Przywódca . stronnictwa opo- |nych jest 
zycyjnego Nachas-pasza nie go | 
dząc się jako premier na ustęp- 
stwa wobec Anglji ustąpił miej 
sca rządowi. który nie ma 
większości parlamentarnej. 

Wczoraj Nachas-paszą miał 
przemawiać na wiecu w mie- 
ście Manszurah, oddalonem o 
|100 kilometrów od Kairu w 
|sprawie odroczenia 

sesji parlamentarnej 
przez nowy rząd. Zgromadze- 
nie to żostało zakazane, Poli: 
cją aresztowała Nachasa-paszę | 
I osadza! go w areszcie. Tłrm 
na to zareagował czynnie ob- 
rzucając policję ! wojsko ka- 
mieniami. | 

Wojsko to trzykrotnem we-| 
zwaniem dó rozejścia się dało| M 
salwę. Po dłuższej krwawej|. 
wólce "= ' 


pi IALA 
l kia 


tłum zwyciężył. 


Dwaj ez nia BŚ mrp 
na stażnika ranne. 


mu odbyły się w Lustgartenie 
Zbrodniarzy ujęto. 


Katowice, 9. 7. (Od wł. kor). 
W odległości 120 N Ari 
nicy po stronie polskiej dwaj 

podejrzani osobnicy 

zaatakowalj strażnika graniczne- 
go Zaleskiego, który usiłował 
ich wylegitymować. Jeden z 
Pon» podczas szamotania 
chwycił strażnika pod gardło 
drugi natomiast bagnetem zadał 


kilka ran, i 

Strażnik Zaleski zdołał zaalar- 
mować © napadzie kolegów. 
Przybyli na miejsce strażnicy pue 
ściłi się w pogoń za ORRESZKAI i 
schwytali ich. Są to Jerzy Czai- 
ka z &go pułku ułanów t Teo- 
dor Topolik z 75 p. p, — obaj de 
zerterzy. 
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Lwów, 9 lipca. W wydziale 
handlowo-taryfowym w lwow 
Skiej dyrekcji kolejowej obra: 
duje od kliku dni międzynar% 
dowa komisja urzędnicza skła- 
dająca Się z przedstawicieli 
kolei jugosłowiańskich, rumuń- 
skich, węgierskich | polskich. 

Komisja opracowuje taryfę 
kolejową węgiersko - rumuń* 
ską z tranzytem przez Czecho 


Dawna kraina faraonów 


Rozruchy w Egipcie. 


BS BR 


Międzynarodowa. konferencja kolejowa 


we Lwowie, 


Pożar kinaw A!eksandrowie 


„patrz strona 2-ga. 
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odź, Sroda 9 lipca 1930 r. 


ciężko ranni. 


motorze. Samolot zarył się głę” 
boko w ziemę | został zdruzgo” 
tany. Pilot porucznik Hrynie 
wicz i obserwator kapral Ka- 
wiński doznali 

ciężkich obrażeń cielesnych. 


i —:0:— 


Warszawa, 9 lipca (Od wł. 
okresp.) — Według obliczeń 
głównego urzędu statystyczne” 
igo na koniec częrwca stan za- 
siewów w Polsce nie przedsta: 


| 
wia się 
tak katastrofalnie, 
jak to z poszczególnych okrę- 
gów sygnalizawano w związku 


z suszą. W porównaniu z ro- 
kiem ubiegłym zasiewy ozimie 
nie wykazują wielkiej różnicy i 


w I. 


Masowy mord 
w powiecie 
Białystok, 9, 7, Wczoraj o go- 
dzinie 9-ej rano we wsl Jedna- 
czewo pow. łomżyńskiego, kiedy 
Józefa Cymkowa wraz z rodziną 
I najętymi robotnikami zbierała 


| 20 żowierzy. 
Jednego z policjantów tłum u- 
siłował powiesić, jednakże do 
„egzekucji“ tej niedopuścili 
żołnierze. 


—:0:— żyto, przybył na miejsce Józef 
Berlińskie demonstracj p. przeszkody p 
É przeszkodzi rācy. 
rinsKie nstracje Dardyński, który Bal ga Gymko- 


titit 
(CY: 


JĄ: O 
11 K 


wą spór na tle majątkowem, we- 
zwał szen prady 
s ego pola, Gdy to nie odnio- 
sko datki, Dardyński wyjął z 
pod marynarki karabin rosyjski | 
począł strzelać, mierząc na} 
pierw do robotników. Po ucjecz 


ckie, 


* 4 

0 kę T sprecyzowane propozycje niemie 
|przy udziale niezliczonych tlu- 
Imów. 


Budapeszt, 9. 7. (Od wł. k.) 
Ze schodów w hotelu Miskolcz 
spadł sekretarz stanu minister- 
Ist cję I Polsk dto zaj stwa Honwedów, minister dr. 
(noren olskę, pona s, A 

ostatecznem wykończeniem Strajk kin 
taryfy osobowej polsko-węgier 
sko-jugosłowiańskiej | uprosz- 
czeniem odprawy osób z Po!- 
skl do Węgier przez Ławo- 
czne. Konferencja ta ma na 
celu przyśpieszenie publiczno” 
ści udogodnień J ułatwień przy 
podróży między ościennemi 
państwami. 4 


Łódź, 9. 7. Jak się dowiaduje 
my w piątek, dn, 1i-go lipca 
wszystkie kino-teatry łódzkie 

zamykają swe podwoje 


Katowice, 9 lipca. — Dziś 
odbędzie się pierwsze posie 
dzenie konstytuujące nowej ra- 
dy wojewódzkiej Krążą po- 
głoskł, że rada wojewódzka w 


Katastrofa kolejowa w Sasso 


m, wywieziono 1406 tonn, — | "g 


nv obrót towarowy wyno 
7 n Dierwszem półroczu b. r. 
= tys. tonn, wobec 1188 tys. 


7 
Verðin w tym samym czasie roku 
1 tęłega. 


wrót marszałka 
Szymańskiego. 


Warszawa, 9. 7. (Od wł, k.) 
SO powraca do Warszawy i 
ną” urzędowanie marszałek 


prof, Szymaśsld, 


„czas którei zdineło 


| 38 


| 
(è 
i CH 


na linji Bolonja-Florencja, - 
16 osób » 


Jokoto 50 zostało rannych, 


zjazdu Lappowców do Helsing- 


Jak walczą „Lapowcy” z komunizmem 
ASS ky ET" że 


* 


Wiktora Kosok (w rogu). Na 
zdjęciu powcy  pozbawłają 
garderoby jednego z komunistów 


nod przewodem ałynaeśo 


Przed tekstem t, | l-a strona 37 gr 
gw. mm i bim strona 6 lam; w 
iekście 77 g1.; uekrołogi 20 gr.; za 
tekstem 30 *4r.; zwyczajne 17 gr.: 
drobas 12 gr. sa wyraz, dla po- 
osukających procy M g£r.4 


Pomyślny stań zaiewów w Polte, 


Obliczenia głównego urzędu 
statystycznego 


Bętycja o nadzwyczajną sesję sejm Śląskiego. 


Ceny ogloszeńi 


BA) 


lsą znacznie lepsze. 

Szczególnie pomyślny staw 
zasiewów wykazują wojewódz 
twa: wołyńskie tarnopolskie, 
stanisławowskie 1 lwowskie. 

Susze natomiast odbiły się 
ujemnie 

na zasiewach łarych, 
które wykazują zniżkę kwalif!- 
kacyjną w wysokości pół stop 
nią. 
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i samobójstwo 


łomżyńskim. 


lce robotników, Dardyński strze- 
lt do Cymkowej, kładąc ją tru- 
pem na miejscu. Następnie z% 
strzelił jej córkę Honoratę ora 
|zranił Stefanję Cymkową, syno 
lwa Józefy. Po dokonaniu tych 
zbrodniczych czynów, Dardyń 
ski uciekł 
do swego domu, z 

odlegtego o 50 metrów od miej 
sca masowego zabójstwa, 

Sąsiedzi usiłowali zatrzymać 
mordercę, ten jednak dał kilka 
strzałów do nich, poczem wpadł 
do stodoły i wystrzałem w głowę 
pozbawił się życia. 


Odpowiedź niemiecka na notę polską. 


Ponowne badanie ostatnich zajść granicznych. 
Komisja rozpocznie niebawem swe prace. 


= urzędni 
ków obu rządów. Komisja ta roa 

znie niezwłocznie swoją dzia 
alność, 


Tragiczna śmierć 


węgierskiego ministra wojny. 


Wegzh tak nieszczęśliwie, ża 
doznał złamania 

podstawy czaszki. 
Śmierć nastąpiła natychmiast. 


łódzkich 


trwać będzie jeden dzień. 


na zgak protestu z powodu wy* 
górowanego podatku maglstre 
ckiego od widowisk. 


—:0:— 


nowym składzie 

poweźmie uchwałę 
proszącą Prezydenta Rzplitej 
o zwołanie nadzwyczajnej se” 
sji sejmu śląskiego. 

Ze starych członków do o 
becnej rady należą: adw. Ko- 
bylitski, sekr. Pietrzak 1 bur 
mistrz  Miczak; z no h 
członków pp.: Janta (PPS) 4 
Płonka (Sanacja). 

W najbliższy czwartek na 
zaproszenie marszałka sejmu 
śląskiego p. Wolnego odbędzie 
Się posiedzenie przewodniczą- 
cych klubów sejmu śląskiego. 
Przedmiotem obrad będzie o 
becna sytuacja polityczna na 
terenie woj. śląskiego, a prze- 
dewszystkiem sprawa odrocza 
nia sejmu śląskiego. 


Nowy wojewoda 
białostocki 


obejmuje urzędowanie 
w piąte as 


Błałystok 9. 7. (Od wł. k.) 
Nowy wojewoda białostocki 
poseł Marjan Kościałkowski © 
bejmuje : 

w nadchodzący platek 
urzędowanie. Poseł Kośc 
ae zj Rare obj an rage 
wania złoży 6 at 
Lsalsici. N 
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Niesłychane przemówienie 


na posiedzeniu rady powiałowej Kasy Cho- 
rych w Pabjanicach 


W ALEKSANDROWIE 


po próbie towarzystwa „Hażomir”. 
Gmach kino-teatru spłonął doszczętnie. 


Łódź, 9. 7. Wczoraj około go 
dziny 12 w nocy nad Aleksandru- 
wem zajaśniała 

krwawa łuna pożaru 
potęgująca się z każdą chwilą. 

Jak się okazało palło się kt 
no „Dom Ludowy" mieszczące 
się w centrum miasteczka przy 
ulicy Warszawskiej 1 

Pożar, powodowany silnym 
wiatrem przyjął tak groźne roz 
miary. zagraźając ulicy Warszaw | 
skiej, iż posterunek  połtcj sle- 
ksandrowskiej zmuszony był za- 
alarmować również straż łódzką 
która tež niezwłocznie wyjecha- 
ła na miejsce 

Budynek kina, należącego do 
mie'scowego Banku Ludowego. 
stał już 

całkowicie w płomieniach, 
które poczęło obejmować dachy 
sąsiednich domów mieszkalnych, 
budząc panikę wśród ludności 

Mieszkańcy zagrożonych dó- 
mów zaczęli wynosić już wśród 

łaczu į krzyków cały swó! do- 
bytek. Przybyła straż łódzke 
wraz z 10 oddziałami straży po 
Łarnej powłatowej, sytuację opa- 
nowała. ; 

Widząc niemożliwość ocalenia 
kina, zajęto się przedewszyst- 
klem zabezpieczeniem domów 
mieszkalnych, na których paliły 
się już dachy, Policja tymczasem 
uspakajała przerużoną ludność, 
wynosząc poza okres morza pło* 
mieni 


Złodzieje 


na strychu. 


Łódź, 9 lipca. Ubtegtej 
nocy niewykryci dotąd spraw- 
cy po wyłamaniu drzwi dostal: 
się na strych domu przy Alt 
jach Kościuszki 26, Skąd skra- 
dli bieliznę wartości około 

3.000 złotych. 

Zawiadomiona o dokonanej 
kradzieży policja. w wyniku 
przeprowadzonego dochodze 


nia aresztowała dwóch osobni- 
ków podejrzanych o dokonane 
kradzieży. 


rad 
„Dom 
szczętnict. 


i ` pilnowała 


Po godzinie domy te całko” 


włcie zabezpieczono przed po- 
żogą. 


Pcywżar kma zlokaltzowano 
vanem. Budynek kina 
Ludowy* spolna} do- 


Krvtycznego wieczoru w 


ilokaln kina odbywała się pró- 


ba żydowskiej sztuki scenicz- 


Jeszcze 170 mi 


en;dłałe z przestrachu kobiety |nej. prowadzona przez Żydow* 


,  powyrzucaneśo skie Towarzystwo Dobroczyn- 
przez okna mienia mieszkańców. |ności „Hazomir”. 


Próba ta zakończyła się o 
godzinie 11 i pół wieczorem. 
Ogieñ natomiast wybuch 

w kiika minut później. 

Czy pożar powstał wsku- 
tek zaprószenia ognia. czy też 
wskutek krótkiego Śpięcia prze 
woóodów elektrycznych narazie 
nieustalono. 


s. Dochodzenie trwa. 


lonów złoty h. 


Budowa lmn Zagłębie - Gdynia. 


Warszawa, 9 llpca. 


(Od wł. [nla tej linji potrzeba jeszcze 170 


kor.). Roboty przy budowie linji |miljonów złotvch, w tem na lin- 


Zagłębie — Gdvnia 

mimo trudności finansowych 
stałe naprzód. 

Do ostatecznego 


wykończe”! 


postępują [je Bydgoszcz — QGdvnia 88 mil- 


ionów zł.. zaś na przestrzeń Her 
by — Inowrocław 
82 miljony złotych. 


M aisier:Grzvdowoki następcą p. Romana nolla, 


Warszawa, 9 lipca, 
kor.). W kołach dyplomatvcz 
nych oczekiwane są w naibliż" 
szym czasie zmiany na różnych 
placówkach 
Zagranicznych. Stanowisko po” 
słą polskiero w Berlinie 

na mielsce p. Knolła 
Romana ma objąć min'ster Grzy 


(Od wł.|bowski, dotvchczasowy poseł 


w Pradze. P. Szumlakowski za- 
stąpi prawdopodobnie ministra 
Grzybowskiego. Referat niemile- 


Ministerstwa Spr.|cki w centrali ma objąć 


p. Komarnicki, 
radca poselstwa polskiego w 
Watykanie. x 


a: — 


Katastrofa motocyklowa pioddrza 


Karambol 


Królewska Huta, 9 lipca. — 
Wczoraj późnym wieczorem na 
szosie Królewska Huta — Chor 
rzów zdarzył się tragiczny wy” 
padek. Motocvklem iechał z Ka- 


z wozem. 


cyk! uleg! zupełnemu zniszcze* 
miu. zaś jadący na nim doznał 
bardzo ciężkich okaleczeń. Zo 
stał on natychmiast przewiezio* 
nv do szpitała w Królewskiej 


towic z szybkością 80 klim. na|Hucie, gdzie wskutek dozna- 


godzinę 

właściciel znanej piekarni 
w Katowicach przy ulicy Fran" 
cusklef $, p. Franciszek Stoklo” 
sa. W pewnej chwili najechał on 


nych ciężkich obrażeń cleles- 
nvch 
wkrótce zmarł. 
Denat liczył lat 30. osierocił 
młoda żonę. — Był wvybltńym 


na jadący przed nim wóz cięża” członkiem katowickiego klubu 
rowy tak gwałtownie. że moto” motocyklistów. 


I. 


x 


Il, Rozkoszna sztuka filmowa, peł- 
na humoru, sentymentu i artyzmu gg 


x 


y 


Wspantała ilustracja muzyczna orklestry symlonicznel 
po | sì, 


wszystkie miejsca 


Pabjanlce. 9 lipca, Na ostat- 
niem posiedzeniu rady Powiato- 
wej Kasy Chorvch w Pabiani* 
cach poddany został pod głoso” 
wanie wniosek „Bloku Robotni- 
ków i Chłopów“ o wyrażenie 

votum nieufności 
przewodniczącemu rady. Wnio- 
sek ten jednak w tajnem głoso” 
waniu znaczną większością gło- 
sów upadł. 

Wielkie poruszenie I niesmak 
wvwołało przemówienie przed- 
stawiciela „Bloku Robotników 
i Chłopów* p. Szymczyka. któr 
ry w demagoziczny | niepowa: 
Żny sposób krytykując działał 
ność zarządu Kasy Chorych. od 


czytał deklarację. proponując w 
niej wysłanie do Rosji sowiec- 
kiej delegacji która miałaby za 
zadanie zbadanie organizacji 
tamtejszych Kas Chorych i za* 
stosowanie na pabianickim grun 
cie ulepszeń 
wprowadzonych w Rosji. 


czał na torv polityczne spowo” 
dowały. że nrzewodniczący o- 
debra? mu głos. zaś deklaracje 
dotyczącą wyjazdu delegacji Ka 
sv Charvch do Rosji sowieckiej 
odrzucił. 


—.g.— 


Zajście w hurtowni wegla. 


Kronika Pogotowia Ratunkowego. 


Łódź, 9 7 Wczoraj popołud- 
niu na ulicy Wolborskiet przeje- 
chana przez dorożkę odniosła 
ogólne obrażenia ciała 50-letma 
Chana Buszrajber. niewiadome- 
go miejsca zamieszkania Lekarz 
pogotowia ratunkowego prze: 
wiózł ją do szpitala przy Zbiorni 
Miejskiej, 


W podwórzu przy ulicy Wól 
czańskiej 141 spadł z dachu, od- 
nosząc ogólne ciężkie obrażenia 
ciała. 30-letni 

Kazimierz Izydorczyk, 
robotnik, zamieszkały przy uli- 
cy Modrej 19. Zawezwany le- 
karz miejskiego pogotowła ratur 
kowego, po nałożentu opatrunku, 
anigas lzydorczyka do szpi- 
tala, 


W mieszkantu rodziców przy 
ulicy Kamiennej 4 otruła się io- 
dyną 21-letnia Rojzla Urinska, 
bezrobotna. Desperatkę przewie 
wono do szpitala, Przyczyną roz 


paczliwego kroku brak środków 
do życia. 


EJ e 
D 
Kierownik biura hurtown! wę 
ge rzy ulicy Kolejnej 2, 34-letn 

eliks _ Wodzisławski został 
przez jednego z robotników ude- 
kac tępem narzędziem w gło- 
wę Rannemu udzielił pomocy le 


karz miejskiego pogotowia ra- 
tunkowego, 


LJ 
Na ulicy Brzezińskiej przeje- 
chany został przez tramwaj 
4-letni chłopiec 
nieznanego nazwiska Oflarę wy: 
padku przewieziono, w stanie 
groźnym do szpitala dziecięcego 
Anny-Marfi. 
a . " 

Dzisiaj rano w fabryce przy 
ulicy Bocznej 10-12 maszyna ur: 
wała dwa palce lewej ręki 34-let 
niemu Leonardowi Budziarkewi. 
robotnikowi, zamteszkałemu pr 
ulicy Gszowej 3. Ofierze wypad- 
ku udzielił ocy lekarz pogo 
towia ratunkowego. 


Granat w ognisku. 
Lekkomyślna zabawa dzieci. 


Ze Lwowa donoszą: 


Wczoraj między godztną 5 a 
6 po południu wybrał się na prze 
chadzkę na Pohulankę niejaki 
Bronisław Snopków, robotnik, 
żamieszkały przy ul, Bonifra 


Podszedłszy bliżej 
że 


spostrzegł 
N się stary pień drzewa 
SŚnopków chcąc  prawdopodcb- 
nie pożar ugasić, uderzył laską | 
w pień drzewa i w tej chwil ną | 
stąpił głośny wybuch. który po | 


trów 1. 15. W lesie między krza [parzył robotnikowi-oczy 


kami 
zauważył ogień, 


SEEUTUE 
Dziś wielka premjera. Wyjątkowo wspaniały program słynne! wytwórni Fox-Film, zawierający 2 arcydzieła filmowe 


TRZĘSAWISKO ŻYCIA” miy 


rolach głównych: Kruczowłosa uwodzici elka Varja Albe i wytworny ulubiony Lionel Barrymore, 


Bagażcv y nr. 13 


46 W rolach główn 


Przeprowadzone dochodzenia | 
wykazały, że bawiący się w le- | 


'ch znakomita 
wych kreacjach y 


oy I Farrell Mc. Donald. 


w sob. i piedz, od gods. 


Dźwiękowe 


Grand-Kino 


„TRUJĄCY KWIAT" 


saa rospustnica, która zmieniła kochanków lak rękawiexki. Króla zdradzała z torendorem a tancerza z pisarzem na rynka. Konflikt między miłością 
Nad program słynny Harfiara | śpiewak George Lyons. Ze waględu aa sezon letni ceny miejac zniżone, 


mężczyzny, którego 


pod dyrskeją Leona Kantora, Ceny misje nainitsze od uł. 1. do 2.— zł na I seanse 
12 do 3 wo poł po 50 


ar.if at. 


Wywodv delegata ..Bloku Ro 
botników i Chłopów”. który sta 
le odbiegał od tematu i wkra- 

i 
| 


dramat 
omyślnei miłości 


ictor Mc. Laglen, Leatrice 


N; I 
p 


Zdarzeniai wypal 
ubiegłej doby. | 
Ministerswo Pracy i Opie R 

łecznej rozporządziło,  żch 

t 

31 lipca wyczerpali zasiłki £ 

dnszu Bezrobocia przez okm 
kres do 17 tygodni. Zarząłimieszki 
odnosi się do Łodzi, Ozorć rancji 
— Rumuński minister kuj na E 
kacji Manoilescu przybył Za na ła 
minister zwiedzi poznańskęatków 
stawę. w Piotr 
wiańskich nadesłała sumę śl bałtyc 
dynarów na rzecz sokołów Adzie i « 
pokładzie okrętu „Karageofarynar 
który uległ katastrofie. vieżo u 
biedzie u ambasadora Chłgudowy: 
skiego. tula się 
żar w fabryce papieru Kon Ittwem 
kusfeld. Pożar, natrafiwszy @ na w: 
bardzo szybko i zaczął za dkami 
sąsiedniej fabryce przędzy. PB! admi 
ra papiernja,  ubezpieczonśnie jes 
sumę 5 miljonów zł. wi. Sok 
robotników, j się 
— W dniu 13 lipca odhfPadkov 


185 
tych bezrobotnych, którzy 
W: 
tygodniowy, przedłużono (6 
Zduńskiej Woli, Piotrkowa fi rosyj: 
15 bm. do Polski. Między idej ciek: 
— Federacja sokołów juk wiad 
skich, którzy znajdowali «e prze 
— Prezydent Francji był Zie pod 
— W Częstochowie wybucdło poro 
wopalny materjał, rozszerz czele 
dziny 9 pastwą pożaru padłiimiał, : 
brzymie. Fabryka zatrudnisłsostano 
się w Warszawie obchód rodPTZY p 


zaprowadzenia języka  polsflistów 
na kolejach warszawsko - wif WYW! 
skiej i kalisko - łódzkiej. WP: W k 

olsze 


harmonji warszawskiej od 
nię w dniu tym uroczysta apania n 
mja, | 
— Władze bezpieczeństwa iednos 
dły na trop olbrzymiej kř anasci 
ży w pierwszym pułku lotni? być 


w Warszawie. Magazynier pi dO nie 


wy oraz 20 współwinnych zópowięk 
aresztowanych. Skonstat lonji. 
brak ogromnej ilości oliwy pwieksz 


zyny, których wartość doch! Wyru 
do 100 tysięcy złotych . je i spr 

— Powrócił do Warsza ZEŻY / 
objął urzędowanie minister VPadki 


mysła i handlu inż. EugefV inny 
Kwiatkowski. lo dyg 
adkov 

t z tek 

sie chłopcy znaleźh astnegi 

stary austrjacki granat, 

Rozpalili ogień, granat rzuć Ep 
ognia, a sami pochowali się. * uj 


szczęśliwym trafem ogień 18% 
żył Śnopków, który przez —— 
rzemie granaty |aską sp 


wał wybuch Nieszcześl weta eJ 


cipet we żę Pogo 
o szpitala, ak 


—:0:— 


trójka w koncerto- 


A EN | | 
w oł 


Dziś wielka premiera! Wielkie arcydzieo drama yerne wytwórni „Metro-Goldwyn-Mayer" 


W roli gł wnej milutka LILI DAMITA. W Himie tym stanowiącym 
produkcji, Lili Damita występuje w roli tancerki kokoty | 


porauciła ukochana kobieta. 


Początek seansów 6,15, 8,15 ostatni seans o 10 20. 


KINO 


ul. Zielona Nr. 2, 


Dr HELLER 


Chnuby skórce | weneryczne 
UL NAWROT Nr. 2, tei. 179-89 
Przyjmuje do IU rano I 4 — 8 wiecz 
> oledz il — 2 po pol Panie 4 — 5 
dla aiezamoż, CENY LECZNIC 


PORADNIA 
WENEROLOGICZNA 


Lokarzy-spec:.alistów 


ZAWADZKA 1 
szynna od 8 rano do 9 wieczór 
od 11—12i 2—3 przyimuje kobieta 

lekarz 
w niedziele święta od 9—2 pp 
Leczenie chorób 
WEN CZNYCH, MOCZO» 
PŁCIÓWYCH | SKORNYCH 
Badanie krwi i wydalelia na 
syfilis  tryper. 
fonsnitacje 1 nearologiem 1 arologiem 
Gabinet światło-leczniczy. 
Kosmetyka lekarska 
Oddzielna poczekalnia dla kobiet 


PORADA 3 zł. 


TŁATR 


„CORSO”* 


i-gsy seans wszystkie miejsca po 50 gr 
następne — Ill 50 gr, — Il gr. 75, il sł. 1. 
ilustracja muzyczna pełnej orkiestry, 


| 
| $ 


Dr. med, 
Niewiażski 
ai. Anarzeja 5 Tel. 159-40. 

Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłciowe, 
Vaświetlanie lampa kwarcowa. 
*rzyrmuje od 6-1] po poł. ! od 5-9 w. 


Wnmiedziele święta od 9 do | w got. 
lila nsń nddrielnae poczekalnia 


Lr med. 


Z. RAKOWSKI 
Tel. 127-81. 
specjalista chorób uszu, ausa, gardis 
i płuc 
Konstantynowska 9. 
Przyjauje od 12—2 I 5—7, 
Jå W — II od 2 — 3 w Lecznicy 
ul Zgierska ar. 17, 


Dr. med. M. GLAZER 


powrócił. 
Choroby <kórne | woneryczhe 
UL ZIFIWNA Nr 6 TEL 185-49 
Od 12—2 I 7 do 8 wiesz. 


$ 5 


MANC 


00 06 Nacprogram: „AARCEEK NA FENCJI* i aktualności filmowe. 


W rolach 
głównych: 


GEORGE OBRIEŃ 


boksera. Straszna katastrola kolosa 


Behater „Wacłodu słońca” 


w roli znakomitego boksera TOMA BREENA 


Kulisy zawrotnych bogactw miasta koiosa New York. 


Życie emi 
oceanicznego „Il ANIC*. 


irginia Yalli | June Collyer 


ntów żydowskich. Zawrotna karjera 
ryginalna treść filmu w scenach pełnych 


napięcia, emocji | grory— oto treść lego wielkiego ezołowego filmu wytwórni „Foxa“. 


Dr. med. Różaner 


specjalista chorób skórnych wenory 
cznych | mzopłciowych 
Leczenie sztucznem <ońcem gér- 
skiem 
ul NARUTOWICZA 9, tel 125-98. 
(Dzielna) 
Przyjmuje md 4 WW i od 3—8 


Dr. med, 


Edward REICHER 


Specjalista chorób skórnych 
| wenerycznych, 


Leczenie diatermią Elektroterapia 
al. Południowa Nr. 28. 
tel. 201—93. 
od 8—11 rano i od 6—9 wiec: 
w niedziele od 9—2 pp 
Dla aiezamotnych ceny lecznice. 


PRZY LECZNICY 
Zgierska Nr. 17. 
czynny jest Gabinet skór- 
no-weneryczny pod kier 

D-ra Różanera 
od 1—2 pa poł. 


H 
>» | 


KOMUNIKACJA 
ŁÓDŹŻ-PIOTRKÓW 


Autobusy na powyższej linji odchodzą do Piotrkowa 
o każdej pełnej godzinie od 8-ej rano do 20 w wiecz. || 
rzy ul. Rzgowskiej L. 85 doj. 


ze stacji autobusowej 


tramwajami 11 I 4. 


UBIORY meskie. damskie, obuwie, 
swetry na wypłatę, Piotrkowska 37. 
Ill wejście, I piętro. 


PRZY MOŚCIE KOLEJOWYM na 
szosie Rokicińskiej w poniedziałek o 
godz. 8 rano pozostawiono teczkę. 
zawierającą prócz innych drobiazgów 


P dokumenty osobiste s  pieniędzm: 


taskawego zmalażcę proszę o prze- 
lanie dokumentów 6-g0 Siefpnia 33 
vłodarż. 


= mm a 
GUBIONO 3 weksle: jeden na 100 


« 1112 po 50 zł, wystawca Jan Soler 


amieszkały wieś Janczyn sm. N 


| solna na zlecenie Feliksa |ipińskiego 


Weksia unie waźniarh, 


zas przyjazdu g. 1.30 cena 3.50 gr. 


Ogłoszenia drobne. 


08 UWAGA! Ceny miejs 


AUTOBUSOWA | 


SŁYNNY chłromanta Lenorman prze. | 


powiada przeszłość, przyszłość | te- |; 


raźniejszość, tłumaczy sny | zergen] 
porad w różnych sprawach. Ceny 
bardzo niskie. Przejazd 77, m. 9 od | 
9 rano do 2 po poł. | 


MIESZKANIA do wynafęcta pożedyń- 
czę jedno | dwupokojowe. Masurska 
6. gospodarz, przy Rzgowskiej, tram- 
waj 4, 11. 


zz R | O M ZK A WA 
PRACZKA do chemicznego prama 
potrzebna do pralni przy ul . Pomor- 
skiej 7. 


o Ay p o m w w 
ZGUBIONO kartę od dowodu osobis- 
tego na Imię Zofji Kleczewskiej, wy- 
daną z fabryki I. K, Poznańskiogo, 


Dzieje młodzieńca o złamanem 
Miłość, która zabijal Lili Damita jako nal 


ym kc 
chlubą amerykaśs każd 


ych si 
Zynie 
tiesiąć 


i szaleńat( 


Sci miś 1 dni następnych wielki podwójny program: === 
fensacy ny dramat w 12 aktach. 


SML 
Pan mąż się ba! 
Wielka farsa amerykańsk 
c nadal zniżone. 00 Í 


i 
W DNIU 4-ym LIPCA r. b. przy 
ste biletowej na st. kol. Łódź-Ksi 
skradziono portfel zawierający! 
wód tożsamości na konia (ks 
czkę) oraz 4 sztuki weksli aa oś 
sumę zł. 525, ostemplowanych f 
„Browar Parowy S. Daniele wici 
Sieradz — Tel. 8* | oznaczone ff 
pojącemi numerami: 1) nr 

zł. 200 z wyst. M. W. Bąrasz-W 
na złec. Samsona z Warty, 2) nf 
zł 100 z wyst. F, Samsona na | 
H. Samsona s Warty, 3) ne. 
. 150 z wyst. A |. Nusbaum 
Woli na zi. S. Danielewicza Bro 
4) nr. 890 zł. 75 z wyst. A. Napaf 
Zd. Woli na zi. S. Danielewicza | 
war. Przed nabyciem wyżej P 
mych weksli ostrzegamy | tet 
mem takowe aniewaźniamy. 


Browar Parowy S. Daniele! 


w Sleradzu. Teraz 


mogi 


POSZUKUJEMY 12 zdolnych ik 
ligentnych wymownych  zastępój | nii 
akwizytorów, Zgłoszenia wod 
Cegielniana 18, m. 5, od 10—1 I 4 Mioi 
wra 


Ale ni 


jpa 


by. 
Opie 


żcb 
rzy di 
iłki £ 
z ok 
ono ta 


„arząlinieszkujący na emigracji |! wyprowadził ją z Helsingforsu 


Ozork rancji 
owa rosyjskiej marynarki wo- 
er kaj na Bałtyku, A. Łukin o” 
był Za na łamach prasy emigra- 
łzy mej ciekawe wspomnienia z 
ańskęatków rewolucji bolszewic- 
iw Piotrogrodzie. 
w jik wiadomo w okresie tym 
mę Śl bałtycka znajdowała się w 
ołów Adzie i opanowana była wła 
li die przez 
ragesliarynarzy - anarchistów. 
vieżo utworzona w Piotro- 
| był zie podówczas rada komisa 
Chłdudowych, z Leninem na cze 
zuła się niepewnie i dlatego 
rybudło porozumiewała się z do” 
Kon iżtwem niemieckich sił zbroj 
vszy M na wschodzie, 
szerzył czele zdezorganizowanej 
} zagfdkami rewolucyjnemi floty 
lzy. (8! admirał Szczastny, który 
adłfimiał, że sytuacja bolszewi 
eczonś Nie jest Świetna į rozpoczął 
w Sem do przewrotu. 
dniałeostanowienie Szczastnego 
i się nieodwołalnem, gdy 
| odqPadkowo udało mu się zdo- 
] rodDrTZY pomocy organizacji a- 
polihistów list niemieckiego 
, - wif” wywiadu do Lenina I Troc 
ej. W. w którym od przywód- 
odh bolszewickiej partji żądano 
sta ania na morze Bałtyckie 
fiększych | najnowszych 
stwa, iEdnostek bojowych. 
į krę Anaście statków bojowych 
lotnio być wzięte przez Niem. 
ier pi dO niewoli, by w ten spor 
ch a owriekszyć flotę niemiecką 
stato lonii, 
liwy Pwiekszona flota niemiecka 
dochi WYruszyć na morze Pół" 
` le i spróbować szczęścia u 
/arszaf ZEŻY Anglii. 
inter VPadki potoczyły się jed- 
Eug V Innym kierunku. Tajny 
lo dygnitarzy sowieckich 
maas adkowo został zgubiony 
+ z teką przez adjutanta 
astnego i trafił do rąk „cze- 


anat, 
rzucijczastny nie wiedząc o tem 
ował 


I się. 

eń zał ratować flotą 

rzeŁ 

ZPA - 

iwe 

oady Kur 


apieje...:" 


ut jako reklama 


idy kur zapieje”.. jakże 
ajemniczo i  poetycznie 
i. Jest w tem coś z ra- 
u duchów, straszących o 
cy. Coś 


e zław zagadkowych... 


yvmczasem, chodzi o rzecz 
em trzeźwą: o reklame 
jednym z wielk'ch ame- 


skich magazynów usta- | 
== w obszernej sal: klatkę z 


tym kogutem. 

każdym razem gdy ko 
w zapieje, dziesięc'u znaj- 
ych się w owej chwili w 


ykańs 
jam 
o naji 


taleńs 
tlesięć paczek z podarka- 


kapitan pierwszej |do Kronsztatu, gdzie zaczął kon 


centrować siły do przewrotu, 
ale po kilku dniach został wez” 


I ŻYC NIE MOZNA"... 


CCA 


Wspomnienia oficera marynarki carskiej. 


i 


wany do Moskwy. Nie podejrze 


mentach, wezwania usłuchał i 
został tam rozstrzelany. 


= anis 


śtr 3 


ewinne wezwanie do Moskwy. CENNIK DZIKICH ZWIERZĄT. 


TANIE LWY. 


W czerwcu i lipcu odbywają 


wając, że Moskwa wie o doku: |się najważniejsze targi na dzikie |pora roku naj 


|zwierzęta, Dzieje się to w tym 
[sezonie — bowiem, prócz fok i 


|ntedźwiedzi pono, gorąca 
epiej nadaje się do 
transportu okazów fauny dzikiej. 


|Trudny to t niebezpieczny za 


List ślusarza kolejowego 


z „raju sowieckiego do rodziców w Polsce. 


Jeden z mieszkańców Sosnow 
ca otrzymał z Rosji sow, list 
adresu ; miejscowości z wiado 
mych powodów nie wymienia- 
my), w którym opisuje 

ciężkie stosunki, 
panujące w Sowietach, Z listu 
tego podajemy najciekawsze 


ustępy, 

EA PE EE podzięko- 
wanie za przesłane 5 dolarów: 

Kochani Rodzice, bracia i sio 
stry, Dziękuję za spełnienie proś 
by i poratowanie ukochanego sy 
na. Ciężko mi tu bardzo. Któż mi 
pomoże, jak nie wy. Pieniądze 
otrzymałem 18 czerwca, Tylko 
adres był „nieprawilny”, ciężko 
było otrzymać, W liście było 5 
dolarów, a każdy dolar ma cenę 
1 rb, 94 kop., to mi dali 9 rb. 70 
kop, pieniędzmi sowieckiem, 

Dalej następuje opis stosun- 
ków w średniem mieście, w któ- 
rem piszący list pracuje jako ro- 
botnik, „U nas trudno żyć, By- 
łoby może lepiej, gdybym zara- 
błał ze 100 rb. Ale £ to byłoby 
za mało. Trzebaby zarabiać cho- 
ctaż 120 rb, tak wszystko dro- 
gie. I w dodatku 

nic niema, 

Chodzisz nawet — bywa — z 
pienfędzmi i nic kupić nie mo- 
żesz, A najczęściej, jak przyj- 
dziesz do magazynu, to w ścisku 
„wyłaszczą c! pieniądze z kie- 
szeni. Ludzie już wstają o półno- 
cy t ustawiają się w „oczeredzi'” 
(kolejce). I jak tu żyć, kochan; 
rodzice? 

Ja zarabiam miesięcznie 60 
rb, Żona pomaga mi, chodzi pe 
targu, w jednem miejscu kupi, w 
p sprzeda, 

ochani rodzice, tak fak my 
żyjemy, niech Pan Bóg bront, to 
nie życie, a męczarnia, Lecz ne 
nie poradzisz, chyba pójdziesz 
utopić się, 
albo powiesić, 

Kochani rodzice, % już nie 
wiem, co robić, Pracuję i przy- 
kładam stę do pracy, jak nikt, 
ale nikt na to nie zwróci uwagi. 
Ja już pracuję na kolei od lat 10 
iznany tu jestem jako ślusarz 
pajpaowy: Chodzisz po blu- 
rach i prosisz bo na nic nie star- 
czy, atu „nie nie wychodzi”, I 
żyć nie można, 

„, My tu tylko wspominamy, 
jak żyliśmy wtedy, gdy się wzię- 


Zynie klientów otrzymu- |ło do kieszen! 1 rb. ! kupiło się 


wszystkiego, A tam trzeba brać 
na targ 5 i 7 rb, 


Dalej autor listu podaje ceny 


niektórych artykułów, i 
ście w rublach. By porównać je 
z naszemi cenami w złotych, 


A 


„Podwórzec mirtowy* w 
Afhambrze pod Grenadą — łe" 
den z najpiękniejszych zabyt: 


Czas jest 


oczywi: | 


rcydzieła archit 


RAT) A 


ELIM 


trzeba je pomnożyć przez 4,5, a 
| będzie się miało 
właściwy odpowiednik. 


ektury. 


1 


budownictwa 


ków arabskiego 
w Europie. 


względny. 


„Długa” rozmowa króla. 


Książę Siamu Purachatra jest|rzy wygłosi! w Londynie prze- 
człowiekiem bardzo postępo” |mówienie przez radjo z racji ot- 


wym. Aby porozumieć się ze|warcłia znanej konferencji mor” 
swoim synem, który bawił w|sklej, 


Hamburgu, użył radjowej sta- 
cji nadawczej w Bangkoku. — 
Podczas rozmowy zgadało się 
coś o tem, 


która jest godzina, 


I okazało się, że u ojca była 
6 po poł., a u syna dopiero 12 
w południe. 

Długo się sprzeczal!... 

Jeszcze zabawniejszą przygo- 
dẹ na temat czasu miał pewien 
marynarz żeglujący po Oceanie 
Spokojnym. 

Oto dnia 21 stycznia we wto” 
rek o 11 rano król angielski Je” 


xXx 


Przemówienie to słyszał 
cały świat. 
Słuchał tego przemówienta pe 


wien marynarz, którego okręt |"=m!, 


docierał właśnie do szerokości 


«o marynarz słyszał początek 
mowy królewskiej 20 stycznia 


dę 22 stycznia rano. 


da“, 


180 stopnia, Wiadomą jest rze 
czą, że okręt docierający do tej| 
szerokości geograficznej, „prze- | 
skakuje“ jedną dobę. Wobec te- 


Bywałą na świecie takie vetr ktem kulminacyjnym 


Miesa 1 funt (400 gr.) kosztu 
je tu 50 kop., słoniny 2 rb.. ma- 


karmią kukurydzjanym, a chleb 
ten jest jak ziemia lepki I czar- 
ny, bo coś tam mieszają, Jest co 
prawda t chleb biały. funt ko- 
sztuje 40 kop. (1 kgr. 4,50), ale 
my jego smaku nie znamy. A te- 
raz | mięsa nie kupisz, bo nie po 
zwalają targować, tylko w ko 
operacjach go mają, i tylko „po 
pajkam'”* t, j. po porcji, Słowem, 
|wielkie męczenie i koniec, 
Powyższy list zaledwie ułam 
|kowo przedstawia stosunki za- 
|robkowe i żywnościowe, panują- 
|ce w Sowietach. A zważyć trze- 
|ba, że pisze fachowy ślusarz ko- 
lejowy, który po 10 latach zara- 
bla 60 rb. miesięcznie, co przel!- 
czone na artykuły żywnościowe 
|według podanego wyżej cennika 
|równa się 50 kilogramom mięsa, 
|albo 12 słoniny lub masła, albo 
wiernie 60 kgr. 
białego chleba, 


Po przeliczeniu na złote we- 
pay cen powyższych artykułów 
w Polsce otrzymamy porówna- 
nie stosunków w Sowietach i w 
Polsce, oraz przekonamy się jak 
ciężkie jest położenie robotnika 
w Sowietach, 


dla znudzonyc 


Pomysłow! wynalazcy w Ame 
ryce starają stę jak najlepiej za- 
spokoić wielkie zapotrzebowa- 
nie na sensacje, 

Np. amerykański inżynier M. 
K. Stern, dał pragnącym drama 
|tu, możność przeżycia sztuczne- 
go 


i 


wypadku kolejowego, 
Na specjalnie skonstruowanym 
torze kolejowym w Coney-Island 
2 pociągi składające się z I — 2 
wagonów, idące w przeciwnych 
kierunkach, napełnia się pasaże 
następnie puszcza się w 


|sło krowie 2 rb. Chlebem nas| 


wód być hodowcą i poskramie 


czem 
dzikich bestyj, 
ale popłatny. Handlujący dzikie 
mi zwierzętami zarabiają rzeczy 
wiście grube sumy. Weźmy na- 
przykład taką żyrafę, schwvtaną 
albo nabytą od krajowców, alba 
raczej parę żyraf. ponieważ te 
komiczne zwierzęta sprzedaje 
się zwykle parami. Wiezie się te 
zwierzęta natychmiast do Euro- 
py, sprzedaje i zarabia przy tem 
bardzo pięknie, Za cenę dwu ży- 
raf może rodzłna mieszczańska 
rzeżyć 4 į 5 lat, bowiem zara- 
bia się na jednej parze około 20 
tysięcy marek niemieckich, 

Właśnie teraz ukazał się cen 
nik dzikich zwierząt na rok ble» 
żący. Ceny podane są w mar- 
|kach niemieckich, bowiem cen: 
tralą tego handlu jest Hamburg. 
Oto wyjątek z cennika: 

Żyrafa za sztukę 10.000 mk., 

hippopotam 10.000 marek, 

nosorożec 20.000 marek, 
słoń 12.000 marek, 

lew (1-szy gatunek) 3.000 mk 

Widzimy z tego cennika, że 
lew król zwierząt, I to lew w 
pierwszym gatunku nie łysy i 
nie chromy, kiedy przed paru la- 
ty był jeszcze najdroższem z dzi 
kich zwierząt, tak 

spadł w cenie, 

że za jednego nosorożca można 
kupić sześć I dwie trzecje lwów 
Ceny na króla zwierząt spadły 
dlatego, że dziś nauczono się ho 
dować lwy w niewoli. Szczenię: 
tom lwim daje się sukę na mam 
kę, ponieważ Iwice nie chcą w 
niewoli hodować dzieci, pewnie 
aby nie wyrastały na miewolni 
ków, 

„Niedługo dojdzie do tego” — 
mówi jeden ze znanych hodow* 
|ców dzikich zwierząt — „że lwy 
będą tańsze od psów”, I dziś już 
są tańsze od psów premjowa* 
lnych I wysoko rasowych. 


PO a= 


Sztuczne katastrofy kolejowe 


h życiem ludzi, 


|ruch, z szybkością 50 km. na go 
jdzinę. Tak więc pasażerowie 
|obu pociągów, wychyliwszy się 
|przez okno, widzą zbliżający się 
z kilometra na kilometr, po 
jtym samym torze drugi pociąg. 
Przerażenie, nawet poinformowa 
nych o całkowitem niebezpie- 
czeństwie. pod wpływem suge- 
stji wzrasta, Słyszą już łoskot, w 
pewnym momencie huk i! 
wstrząs (sztucznie wywołany), a 
gdy po chwili, czują się cali į 
zdrowi, mają pełne złudzenie 
' cudownego uniknięcia śmierci 


Oryginalne atrakcje 


| Dziwne ogłoszenie ukazało 
Istẹ niedawno w kilku pismach 
Iberlińskich. 

| Pewien kabaret ogródkowy 


| j 5 4 : 
wieczorem, a koniec jej w ŚTO" |ogłasza dla zwabienia gości, że 


|urządza festyn, którego pun- 
będzie 
wylosowanie 

najpiękniejszej dziewczyny 


w berlińskim kabarecie. 


z pośród tancerek. 

Ale co dalej? Cóż ma się 
stać z wyłosowaną ofiarą? 

Szczęściarz, który łą wygra, 
uzyskuje prawo zjedzenia z nią 
bezpłatnej kolacji w gabinecie, 
a następnie odbycia dłuższej 
przejażdżki we dwoje prywat 
nym zamkniętym samochodem, 


A.B DINGLB 


MIŁOŚĆ NA ODLUDZI 


AUTORYZ 


ay ORA BUKOWE g 
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izu. 
——, Teraz uczyniłam wszyst: |o mnie zapomnieć i wróci z pe 


ych 1 4, Mogłam. Jeżeli nie namy |wnością. Nie może zostawić 
zast nie wróci do mnie po|bezbronnej kobiety samej jak 
U owodzie zaufania, moi lu*|psa. — I zaśmiała się złośliwie 
jt 14 zmiotą go z powierzchni |na myśl, jak zręcznie wywio- 


Wraz z jego lalkowat: 
czy jego lalkowatą 


Ada I jej idjotycznym oj 


nie bedzie mógł teraz 


dła go w pole zwichnięta rze- 
komo nogą. 


ste złudzeniu, że Mirlam dobro- 
wolnie rozstała się ze swym 
skarbem. Wiedział, że jest to la 
kiś podstęp | postanowił śledzić 
ia do końca. 

Około południa wydostał się 
na szczyt góry. A gdy rozpo” 
czął drogę wdół po drugiej stro 
nie stoku i ujrzał swoją chatę 
i dom Goffa, wydał głośny ra- 
dosny okrzyk. Dojrzał dwie ma 
lutkie postacie na wybrzeżu. — 
Jedną z nich był mężczyzna | 
nawet z tej odległości Jim por 
znał, że nie był to ojciec Bar- 
bary. 

— Wróć się. Jimie — mruk- 
nał į zatrzymał się, aby znaleźć 
odpowiednią kryjówkę dla swe 
go skarbu. Chętnie przypuścił- 
by do sekretu Barbarę. Ale ten 
obcy człowiek... 

Pośpiesznie naznaczył miej 
sce, gdzie pod płaskim kamie- 
niem ukrył perły I już z próżne 
mi rękoma schodził ku wybrze- 
żu. W połowie drogi ujrzał Bar 
barę, która wybiegła na jego 
spotkanie i odpowiedział jej gło 


przychodziły mu na myśl, a któ 
remi tak często jej dawniej do- 
kuczał. Ale tym razem Basia 
wcale nie była rozzniewana, 
lecz bardzo dystyngowanym to 
nem prosiła, by postawił ją na 
ziemi. Odwróciła od niego roz- 
płomienioną twarzyczkę, zosta 
wiła w mocnym uścisku ciepłą 
łapkę. 

Wrócili na wybrzeże ręka w 
rękę. W chwili, gdy wynurzyłli 
się w gęstwiny Gurney znalazł 
się twarz w twarz z nieznajo- 
mym i zdmiony, stanął jak wry 
ty. Barbara wlepiła w obu męż 
czyzn ogromne, zdziwione o- 
czy. 

— Pan Lym? Ojoj! — przy“ 
witał się po swojemu Jim. Na 
twarzy jego malowała się ra- 
dość. Wyciągnął rękę. 

— Cieszę się, że pana widzę, 
panie Gurney — odrzekł Lynn, 
ukrywając wrażenie pod ulfra 
oficjalną maską. — Byłem cie 
kaw, kogo tu na Tarani zasta- 
nę. Jak idą sprawy? 

Takie było ich powitanie. — 


zbyt napiętą strumę. 


Przypom* |się Jim, zadowolony, że będzie 


niata sobie nagle, że stara jej mógł mówić o interesach I uni- 
brunatna sukienka nie była od*|knie w ten sposób nieubłagane” 
powiednim strojem na pówita-|go, zimnego wzroku, który mis 
nie rycerza. Bez słowa puściła | mo ucieczki Basi, zdawał się 0- 
się jak strzała do domu, nie o |bejimować zarówno ią, jak jego 
glądając się na obu mężczyzn, |samego. — Pan ma dobry nos, 


którzy uśmiechnęli się na wi- 
dok jej pośpiechu. 

Gurney I Lynn mieli sobie 
bardzo wiele do powiedzenia — 
Pierwszą rzeczą, którą Jim 
chciał wiedzieć, było, dlaczego 
Lynn tak nieoczekiwanie zjawił 
się ną Tarani. 

— Moje życie składa się z sa 
mych takich niespodzianek — 
objaśnił go Lynn, zatapiając 
spokojne, nieporuszone spoirze- 
nie swych zimnych, niebieskich 
oczu w siwych źrenicach Gur- 
ney'a w sposób, nie dający się 
wytłumaczyć względami jedy- 
nie służbowemi, — Podróżuję 
tu i tam, wszędzie potrosze ! 
|kontroluję ludzi, których wy- 
brałem dla swego przełożone” 


0, 
— A przecież powiedział pan 


śnym powitalnym okrzykiem.|l Jim i Barbara odczuli z pew*|że nie wie. dokąd mam być wy 


Stracił ją z oczu, gdy zagłębiła |na przykrością, że Lynn obser* |słany — przypomniał Jim. 
się w pas zarośli, skoczył więc |wuje ich oboje intensywnie kry 
również w gąszcz, aby się z nią |tvcznym wzrokiem i nie mogli 


spotkać. 


odgadnąć. ço mogło być tego 


Pochwycił dziewczynę I pod- |przyczyną. 


niósł w górę. jak dziecko, por 
trząsając nią. nazywając kozą 
i dzidziusiem i nadając jej wszy 


Jim bynajmniej nie oddawał stkie nrzezwiska. jakie tylko 
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Rozdział XVIIL 


NIESPODZIANKA. 
Barbarą pierwsza przerwała 


— Bo też nie wiedziałem te- 
|go. Nie miałem pojęcia, którego 
z ludzi, jakich wybrałem, znaj- 


dę na Tarani, Cieszę się jednak. | 


że to właśnie pan, panie Gur- 
ney į to z rozmaitych wzzlę” 
dów. Jakże idą sprawy? 

— O cudownie! = zaśmiał 


|panie Lynn. — Przyjechał pan 
|właśnie na czas, by ujrzeć fajer 
|werki. 

| Opowiedział wszystko, co się 
|stało i zakończył wzmianką o 
zdobyczy, która mu przypadła 
w udziale, 

— Na Boga, Gurney, w tem 
wszvstkiem jest coś dziwnego 
— zauważył Lynn surowo. — 
Pokaż mi pan te rzeczy. Gdy 
pan będzie miał chwilę: czasu. 
To. co słyszałem o tej kobiecie, 
nie przemawia za tem, żeby 
była ona skłonna ofiarować ko” 
jmukolwiek swój majątek na 
srebrnej tacy. 

— I to jeszcze nie wszystko, 
co mi ofiarowała — chwalił się 
Jim. Nie lubię obrzucać seibie 
samego kwiatami, ale muszę po 
wiedzieć, że nrzypadłem tej da 
mie bardzo do gustu, dzięki mo 
jej „męskiej piękności“ i dlate” 
|go chciała mnie obsypać wsze- 
lakiem dobrem. Teraz myśli, że 
|zaraz do niej wrócę. 

Lynn patrzył w wesołą, bez- 
troską twarz Jima, która mimo 
|wszystkich przygód na Tarani 
nie nosiła na sobie śladów zmę: 
czenia i zapytał z ciekawościa: 
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Echa ze stolicy. 


Życie Warszawy w kilku wierszach. 


Urząd 
wlany posiada kartotekę „do 
mów zagrożonych, która obej 
muje zgórą 300 posesyj nietyl* 
ko na krańcach Warszawy, ale 
iw śródmieściu, przeznaczo- 
nych do rozbiórki, wskutek 
niebezpieczeństwa, jakie grozi 
mieszkańcom tych domów. 
Wychodząc z założenia, że 
wskutek «lodu mieszkaniowe- 
go i braku pomieszczeń nie 
można  eksmitować odrazu 
wszystkich zagrożonych kata- 
strofami mieszkańców, urząd 
Inspekcyjno-budowlany czuwa 
nad stanem tych domów, po- 
siada specjalnych inspektorów 
którzy co pewien czas doko 
nywują badań zagrożonych bit 
dynków I tylko w ostateczno 
ści wydawane są nakazy 0- 
próżnienia domów i rozebrania 
ch. 

D K Ka 

W dn. 13 1 14 b. m. odbę- 
dzię się w Warszawie walny 
zjazd weteranów b. armji pol 
skiej we Francji. W zjeździe 
wezmą udział główni twórcy 
tej armji. M. in. przybywają 
specialnie z Ameryki: pp. Ga 
siorowski. Skarżyński. prezes 
weteranów armji polskiej w 
Ameryce, Rżewski oraz z Fran 
cji — główny organizator 1 dy" 
wizji. obecnie pułkownik armii 
francuskiej Jasiński, kpt. 
Kletkowski I inż. Sierakowski 
oraz gen. Archinard. Część 
oficjalna zjazdu obejmuje uro- 
czyste nabożeństwo w kate- 
drze po którem nastąpi złoże- 
nie wieńca na grobie Nieznane- 
go Żołnierza, Następnie w sal, 


rady miejskiej odbędzie się 
wielka akademja z udziałem 
przedstawicieli rządu, władz 


wojskowych, municypalnych 
organizacyj, społecznych Itd. 
EJ 


Zakład ubezpieczeń wzajem- 
nych m. st. Warszawy zareje- 
strował w czerwcu r. b. 14 po- 
gorzeli, za którą przyznano zł 
85.795 odszkodowania. W tym- 
łe okresie zatwierdzono sza- 
cunki szczegółowe ubezpiecze 
nia 132 nieruchomości na sumę 
50.825.040 zł. > 

. 


W tych dniach komitet Flo- 
ty Narodowej przystąpi do bu* 
dowy specjalnego kiosku pro 


inspekcyjno - budo- | 


gandowych oraz przyjmowa: 


KRATECZKIŁ 


ltych jeszcze, którym daje sła* 
wę lub pieniądze, albo jedno 
drugie razem. 


Nie trzeba mieć bujnej fantazt, 
aby to sobię uzmysłowić. Dla 
tego też sportowcy zegarków 
w okolicach żołądka mn w. (to 
znaczy w kieszonce kamizelk!) 
nie umieszczają. 

Życie stać jednak na nat- 
dziwniejsze pomysły. Potrafi 
ono stwierdzić. iż sport szko 
dzi zegarkowi nawet wtedy. 


kiedy sportowiec nie ma go w 


czasie gry przy sobie. linji Radom — Jedlnia, po na- 
O wielkiej tej prawdz'e |branlu benzyny 
przekonał się ku własnemu |przed Łobziowianką, z niewia-|gnął z autobusu 


zmartwieniu Józef Woźniak. 


JAK TO BYŁO NA BOISKU. |przyczem pożar momentalnie o-|wle opuściii szczęśliwie płoną- 
|bjąt cały przód autobusu. 


Józef Wożźniak był mł 


KEY 


Chory wyskoczył z okna szpitala 


na bruk. 


Z Poznanla donoszą: 


Popełnił samobójstwo. wyska |mimo natychmiastowej pomocy 


|na jeden stos, powciągali jakieś 


i {sportowe majteczki I wzięli się 


ido kopania piłki, 


Sport piłkarski nie służy| W trakcie tego sympatycz* 
mocno wielu rzeczom dOCczeS-|nego zajęcia Roman. Kurek 
nym. któremi posługuje Siy |zorientował się. Iż Marcin Fli- 
człowiek. Nie wspominając już |gel vel Figiel manipuluje coś ko 
o butach, które djabli biorą |lo leżącej garderoby., ale nie 
zwykle po kilku meczech koło swojej, lecz Wnźniaka 
wspomuijmy mimochodem 0/Na zwróconą sobię uwagę Mar 
połamaniu przeróżnych  koń- |cinek ośw*adczył, że — robi 
czym. mniej lub więcej potrzeb |kawał Woźniakowi. 
nych normalnemu człowieko- | 
wł, jak rece. nogi a czasami| JAK TO BYŁO PÓŹNIEJ. 
glowy. bowiem i ona nieraz od | i tal 

le; cz ey ZĘ Woźniak zorientowa! się co 
pkłki sportowej srodzę ucier A 
sieć Botta do braku zegarka dopiero 
i id b z 4 s 
i . r Żegnając się z g Nszę 
Wyobraźmy sobie, jakby |7CFTala€ się z kolegami Wszel 
Ad BĘ; ranny Kie dopytywania nie pomogły. 
wyglądał zegarek, uderzony Marcin milczał z wyrachowa 
kilkakroć ciężką piłką nożną? |"; ARREN S Aa 


nia. Roman — dla „hecy*. Roz- 
Żalony Woźniak podążył do 
domit. 


Z Radomla donoszą: 
W autobusie, kursującym na 


domych przyczyn 
zapalił się motor, 


| TTS SFRS TE NOONE RE LTT 


Jazda w płonącym autobus'e 


Dantejskie sceny. 


ze zbiornika |okna. Jeden z pasażerów wycią 


dzięńcem widocznie dobrze sy- | 


Pasażerowie w panice rzucili |zajęła się gaszeniem. 


zmarł, 


NOWY ZEGAREK SPORTOWCA. 


| Po kilku dniach Kurek spot 
kał Woźniaka | z miejsca go 
zapytał. czy znalazł się zega. 
rek. Okazało się, że jeszcze 
nie. Wówczas Kurek poinfor- 
onia go, że zegarek ma Fi- 
giel. 

Zainterpelowany przez przy 
|iaciela Figiel wyparł się figla, 
laż dopiero gdy posterunkowy, 
dokonawszy gruntownej rewi- 
zii. wykrył „zgubę“ w komór” 
ce Flglowej, „przyjaciel“ nie 
mógl przeczyć. 

Sędzia Pawłowski, zwa- 
żywszy, łż to jest dopiero po” 
j|czątek karjery Pigla. który li= 
|czy sobie dopiero lat 19 ska- 
zał go na 1 miesiąc więzienia. 

chcąc go uchronić przed 
zgubnym wpływem kryminału 
— zawiesił mu karę na lat 
dwa. 

Niech zatem Figiel nie robi 
nowych figli przynajmniej w 
ciągu dwu lat najbliższych. 


Jerzy Krzecki. 


. 


Ni $ 

iesmaczny żart Figla. 
Piłka nożna to sport arcy- |skiej — prezentował swój na- 

przyjemny, szczególniej  dla|bytek przyjaciołom  Stanisła- 

tych, co nigdy na mecze nie|wowi Kowalskiemu, Romano" 

chodzą i emocjonują się wyni |wi Kurkowi | innym, 

kami zawodów z notatek, ogła-| Po przybyciu na miejsce 

szanych w prasie. Jest on mor chłopcy  roznegliżowali się 

lżę przyjemny również | dla (mniej lub więcej, złożył odzież 


żną było otworzyć. 
W przerażeniu wybijano szy* 
bv i poczęto wyskakiwać przez 


omdlała staruszkę, 
Wreszcie wszyscy pasażero- 


cy autobus, a przybyła straż 


sąd wojskowy ogłosił wyrok 
w sprawie trzech oficerów 12 
dyonu artylerji konnej z Ostro- 
łęki oskarżonych o popełnienie 
nadużyć na szkodę skarbu pań 
stwa. 


Będzie rozwód | 
Skandal na letnisku. owa 


Z Warszawy donoszą: jak w sobotę. A wówejOfO | 
Okres urlopowy nie obejdzie wtorek, „dzień zakochł 


niem zapisów na członków i |kując z okna | piętra szpitala lekarskiej. Powodem rozpaczli- |Sie nigdy bez jakiegoś skandalu | według oświadczenia t bola 
składek. Wieczorami kiosk by miejskiego 29-letni Jan Koralew |wego kroku. który pchnął Kor | ałżeńskiego. Oto, jak nam dor |dziana. Postanowiono W bezpłat 
dzie rzęsiście  iluminowany.|ski. Denat doznał wskutek u- ralewskiego w objęcia śmierci |NOSza w jednem z letnisk podr |obecność męża uczcić m wyw 
Oddanie go do użytku nastąpi |padku na bruk pęknięcia czasz- |samobójczej. był rozstrój ner | warszawskich zdarzył się nastę Odwiedzono jedną z tiy 

na jesien, gdyż budowa po-|ki i nie odzyskawszy przytome |wowy, wywołany przewlekłą |PUIACv wypadek: cyj, później udano się alek 
trwa około 2 miesięcy. ności, chorobą. Przed dwoma tygodniami |cing, następnie do ogr ladcza | 


przybyła tam pani X, żona pew |li, w której mieszkala 
nego sóbka. 
urzędnika prywatnego. Co się tam działo, m 
Młoda, przystojna ta osóbka | wiedzieć jedynie hamak, 
stała się odrazu przedmiotem rym rozlokowała się m 
łakomvch spojrzeń wielu sło-|ra. W pewnej jednak 
mianvch wdowców, którzy ba*|krutna ciemność, jaka 
will na letnisku. ła dookoła, rozdarł jakiś 
Trzeba przyznać jednak, żeimy głos. który powiedz 


eło nan 


unikała spotkań z miejscowymi| — Co ty tu robisz, k hm 9 
lowelasami, nie posyłała im za*| Okazało się, że to mi c onka 
chęcających spojrzeń, słowem|X powrócił przed ter T srito 
nie dawała żadnego powodu u*|szukając żony. natrafił ala Do 
prawniającego do jakichkolwiek mak, na którym  dostrf zczęści 


kroków ze strony tych podwar- | 
szawskich uwodzicieli. Przez 
te dwa tygodnie panowała cisza 
Zupełna cisza. A to podobno, 
zdaniem „znawców*, znamio* 
nuje bliską burzę. 

| burza rzeczywiście się roz- 
pętała. a to z następujących po 
wodów. Na letnisko przyjechał 


dzieńca, Chwila konsterit 
A po tej chwili groźny oli 
trzask policzka, 
Świadków tej sceny 
nie było. mimo to mie 
tej miejscowości podw. 
skiej skądciś o tym 
wywiedzielj się į stano 


na kilkudniowy pobyt pewien |becnie temat ożywionyd, W nied 
złoty młodzieniec tek. Złoty młodzian wy/ace me 
z Warszawy. Przypadkowo na |zpowrotem do Warszawi w War 
korcie tennisowym spotkał się |razem z obwiązaną twati Ruch, 1 
ze „słomianą wdówką”*, Okaza- |kumoszki i sasiadki pię Pogoń, 
ło się przy tej okazji, że ów|ni czekają z utęsknieni ła iw 
młodzian zna doskonale męża | odpowiedź: E 
pani X, że nawet widział go) — Będzie rozwód, czył W sobe 
przed kilkoma dniami i że sły-|będzie? Będzie pojedyně na bols 
szał od niego. że nie zamierza |też nie będzie? Í 


on wcześniej przybyć do żony, 
XX 


Wyrok po 22 dniowej rozpra 
Ukarany kwatermistrz. 


Z Ostrołęki donoszą: Mir. Kozakiewicz za 
Po 22-dniowćj rozprawie |prowadzenie ksiąg | nie 
we kontowanie skazany 
na 3 dni aresztu dom 
Z 4 punktów oskarże. 
Kozakiewicz został a 
Anisowyt 


AnA ssj 
Por. Zboromirski zo 
kowicie uniewinniony. 


Na 
ch wN 


Główny oskarżony kwa'er- i zamraż 


mistrz mir. Bogdanowicz ska- Sad. wojskowy. w mo tego c 
zany" zostat wyroku podkreślił, fż $ ka 


na 4 tygodnie twierdzy oficerowie w mniemaniu | 


za złożenie meldunku niezgod- 


są wolni od zarzutów pof 


się do ucieczki. lecz niestety| Dodać należy. że autobus byľ 


jat yowi w czasach, ty 
tuowanym, bowiem w CZASACH, | wyście przodu tamowały pło|własnościa magistratu | nie był 


pagandowego na pl. Napoleo- nego ze stanem ksiąg. Z 13 in-|nia czynów karalnych Z 
kiedy kto żyw zastawła lub 


na. Będzie on utrzymywany 
w charakterze fragmentu okrę 
tu | wykonany z żelaza | szkła. 
podhig projektu zatwierdzone- 
po przez Radę artystyczną. W 
tosku tym umieszczony bg- 
dzie b. szczegółowy model v- 
krętu, specjalny zaś pracownik 
komitetu będzie trudnił się roz 
dawaniem wydawnictw propa- 


| 


sprzedaje co może, a przede- 
wszystkiem czyn! to z zegar- 
kiem. on — przeciwnie — ku- 
pił sobie zegarek. I to jaki ze” 
garek: elegancki. srebrny, bo- 
dajże z łańczuszkiem. 

Józio był okropnie dumny z 
nabytku. to też — wybierając | 
się na łąkę przy ul. Obywatel- | 


Trup w sieci rybackiej. 
Dziecko zjedzone przez ryby. 


Ze Lwowa donoszą: 

Jan Mikuś | Władysław Łusz- 
gzyński, rybacy z Młynowie 
pow. Zborów) w czasie łowie- 
nia ryb w rzece Strypie wydo- 
byli z rzeki zwłoki noworodka 

plei żeńskiej 


HUGON LAPAIRE. 


— Proszę pana! Proszę panal 

Jerzy Dunolseau w pyjamie 
koloru nieba na miękkiej koszuli 
barwy róży herbacianej, wy- 
iągnięty na rocking-chair (szez- 
= u) pogrążony był właśnie w 
słodkim półśnie, 

Uokyt wazy leniwie powieki 
ikna płaczliwym głosem dzie- 


a: 
, — Obudziłeś mię, Augusty- 


njen 

Na widok jednak roześmianej 
twarzy swego sługi otworzy 
tupełnie oczy pytając: 

Cóż tam znowu śmiesz: 
mego we mnie? 

— O! W panu nic! Z pew- 
nościąl Nie śmiałbym zresztą! 
Ale.. ten., typ.. który chce 
widzieć się z panem,. jest taki 
komiczny! taki komicznył... 

— Àch! To póczciwina, na 
którego czekam! — odparł Je- 
rzy nolseau otrząśnięty do 
reszty ze swego letargu. 

— Wprowadź go tutaj, Augu- 
stynie! — dodał, wstając. 

W pięć minut potem wszedł 
do pokoju osobnik — niezrów- 
nany istotnie typ” wodewilowy 
żyjąca karykatura z pod ołówka 


w wieku około 9 miesięcy. Zwło 
ki leżały w wodzie przez czas 
dłuższy | zostały już częściowo 
ziedzone przez rvbv. Poszuki- 
wania za wyrodną matką 
wszczął tamtejszy posterunek | 
policji państwowej. 


humorysty 1880 roku; wysoki, 
chudy: mężczyzna, opięty w ol- 
brzymi surdut sięgający kostek i 
spodnie w kraty czarno-żółte, o- 
padające na buciki z guzikami, 

Nad tem wszystkiem głowa 
jajowatego kształtu, wydłużona 
jeszcze talującą brodą, poplelaso 
żółtego koloru, jak į włosy przy- 
legające j nierówno obcięte tuż 
ponad kołnierzem, 

Przybyły trzymał w rękach, 
abciągniętych nicianemi reka- 
wiczkamj miniaturowy kapelusz 
pllśniowy, który wyglądać mu- 
siał na głowie swego pana dzi- 
wacznie, śmiesznie, krotochwil- 
nie nawet wobec jego poważnej 
twarzy filozofa. 

— Stefan Brechoux! przed- 
stawił się z głębokim ukłonem 
— Zechciej pan usiąść, — od 
parł Dunoiseau, wskazując fotel 
— słyszałem od jednej z mo- 
ich znajomych, wtajemniczonych 
przez niejakiego pana Flortno.., 

— Dobry kolega z pana Flo- 
rinol zaznaczył Stefan Brć: 
choux. 

— Oczywiście... 


Otóż.. że 


so 
jesteś pan w kłopotach podobno 


Czy istotnie?,., 

— Niestety! 
Bróchoux — czry 
dla literatów 

— Ach! 
wieści?| 


westchnął | 
są ciężkie | 
Pań 


KARLOSI po- 


mienie, a tylnych drzwi nie mo- 'asekurowany. 


Rzeka zdradziła tajemnicę. 


Okrutny kochanek, 


Ze Lwowa donoszą: 

Przed kilku 
Pańczyszyn 
rolnicy 
Buczacz), wyłowili z 
wicz, liczącej lat 24 z Trybo- 
chowie (pow. Buczacz) Prze 
prowadzona sekcja zwłok wy* 
kazała, że na osobie Oleksie- 
wicz dokonano morderstwa 

przez uduszenie. 

Sprawca następnie w celu upo- 
zorowania samobójstwa rzucił 
zwłoki do rzeki. W toku do- 
chodzeń policyjnych ustalono, 


—Nie! O nie! Szanowny pa- 
nie! Jestem poe. tą!.., 
Poetąl... Do kroćset|,, 
nle masz pan innego fachu 

— Co znowu! Byłem całe ży: 
cie poetą, proszę pana, Nie pu- 
ra zmieniać zawód! Brać się do 
czegoś innegol,., Zresztą... Jeśli 
pan pozwoli... 

Mówiąc to Stefan Bróchonx 
wyjmował jednocześnie z kiesze 
ni mały tomik cytrynowego ko- 
loru i podał go Jerzemu Aną 
seau 

— So.. So, netyl,, — sylabi- 
zował młody człowiek... To mu- 
si być zabawne, 

— Zabuwne — obruszył sią 
poeta, podskakując — jest to 
prawdziwa, poważna | głęboka 
poezja... o treści ideowej... 

— Dobrze! Dobrze! Domy: 
slasz się pan, że ja.. nie znam 
się na tem — przerwał mu Du- 
nolseau, wstając, | zwiąwszy 
kopertę ze swego stołu z różane- 
go drzewa podał ją Stefanowi 
Brechoux ze słowami: 

— Służę. Włóż ją pan do 
kieszeni wzamian za te so.. 


— Sonety — dokończył poe- 
ta z pietyzmem, kładąc jedno- 
cześnie kopertę do podartego 
portfelu skwapliwie, 

— So do 
m IA. — 


Pan mię zaws 
prawdy! Dziekuję... 
iakał sie zmieszany. 


|że zamordowana żyła w kon- 
dniami Płotr |kubinacie z niejakim Michałem 
| Mikołaj- Łysy, Chomynem, lat 26 z Trybocho- 
ze Znomierza Bow. jae; z którym miała nawet 
rzeki | 
Strypy zwłoki Naści Oleksie-  rowano przeciwko Chomyno* 


dwoje dzieci Podejrzenia skie 
wi, który w czasie śledztwa 
przyznał się do zbrodni, 
motywując ją tem, że chclłał 
się pozbyć niewygodnej mn 
Oleksiewiczówny, ponieważ 
zamierzał poślubić Inną bogat- 
szą dziewczynę. Mordercę a- 
resztowano i odstawiono do Bu 
czączą. 


—:0: — 
7 


— Bagatelka! Boten! — 
Mój kochany poetal 
idąc z nim przez szereg salonów 
usłanych gęstemi dywanami 
wschodniemi, po których Bré- 
chaux ośmielał się zaledwie stą 
paćź olśniony przepychem domu, 

Dunoiseau. sierota, kawaler, 
obciążony rocznym dochodem 
ośmiuset tysięcy franków, pro- 
wadził luksusowe życie baszy, 
wypełniając czas nudą ji mi- 
łostkach, W tych dniach właś- 
nie zakochał się na zabój w mło 
dej. pełnej niewymownego czaru 
i dość lekkomyślnej hrabinie, 
której mąż pilnował jak oką w 
głowie — okoliczność dodaiąca 
pieprzu przygodzie i dolewająca 
oliwy do ognia zapałów kochi- 
wego Dunoiseau, 

— So., ne., tyl — mruknął, 
rzucając pełne wzgardliwej lito- 


|ści spojrzenie na skromną ksią: 


żeczkę, leżącą na stole, — Zdy- 

cha to z głodu I gryzmoli atak | 

Co za „typy” jednak, c! poeci 
a K . 


Nazajutrz o godzinie piątej 
auto Jerzego Dunoiseau zatrzy» 
mało się po prawej stronie drogi 
Sablonniere w Lasku Buloń- 
skim. Młody donjuan zabiera- 
jąc się z uśmiechem na ustach do 
otwarcia drzwiczek drgnął nagle 
na widok sylwetki, stojacej w 
końcu alet, 


ie ma co |kapelusz na głowiel.. Do 
1... |dziękowaćl — mówił Dunoiscau |— To poeta! — pomyślał 


nych punktów oskarżenia mjr. 


Łęczycą. Ogień powodowany 


szczętnie 
dziesięć gospodarstw 
wraz z Inwentarzem martwym 


no do szpitala powiatowego w 


— Ten długi surdutl|, Mały 
bła! 


Pl prow mimo to z auta, 
zbliżył się do autora „Sonetów” 
z pytaniem: 

— Co pai robisz tutaj? 

— Czekam... na panal.. 

— Pan?., Czekasz na mnie?.. 

— Według pańskiego rozka- 
zu — tłumaczył się Bróchaux, 


podając Jerzemu arkusik weli- |, 


nowego papieru, na 
stały jak wół skreślone 
go lakoniczne na żądanie 
nej hrabiny” słowa: 


„We wtorek o pięte 
29 stawić się w Lasku ha 
skim po prawej stronie drogi 
Sablonnićre", 

— Ahal.. Dobrzel.. Przyjdź 
pan natychmiast do mnie — ode- 
zwał się Dunolseau preyon: 
przyśryzając do wargi. 
oczem puściwszy kantem poe- 
tę rozkazał szoferowi jechać co 
tchu do domu, 

W pałacyku czekał go list 
od „kochanej hrabiny“. Odpie- 
czętowawszy kopertę, czytał zre 
zygnowany: 

„Co znaczy ten banknot ty 
siąctrankowy. który przy ni 


którym 
ręka je- 


ejszym odsyłam Czy to = stracona 
w 


tof 


bol? Bierzesz mię pan za 
bietę kupną zatem? Ależ 
obelga! I za co?., Za cony 


Znów 10 gospodarstw.: 


poszio z dymem. 


Łódź, $ lipca. Z niewyjaśnior |Łęczycy, Straty sięgają 
nych dotąd przyczyn wybuchł | kości stukilkudziesięciu 
groźny pożar we wsi Tum. pod| złotych. 


silnym wiatrem zniszczył do-|lenia przyczyny pożaru 


i żywym. W czasię akcji ratun- 
kowej dwaj strażacy | jeden z 
wieśniaków zostali dotkliwie|sprawie proszę się 
poparzeni. Rannvch przewiezio- 


ocha. |7Y: 


ty- |cka: 


Czy 


zysku — natomiast sąd 


Bogdanowicz został uniewła- | trzył się wykroczeń natu 
niony. ministracyjnej. h 
EnD fee 
A r 


aruga 


| ak wią 
zem zo 


jednocz 
wiać h 
rvczny 


Anie zep 
ny. 
Drużyn: 

vw zdob 
dowił 


Dochodzenie w kierun 


dzi komenda policji powi 
w Łęczycy. 


R.S. 6 W wiadomej 
wać do Redakcji w czwł 
10 b. m. do godz. 2-ej po 

prze 


Prz vb 
ejzova 


Niech się pan nie zapierś 

znałam pański charaktł 

koperciel”. kvklu 

Podczas gdy Dunoiseatechost 
dając nad swą idjotyczńany w | 
myłką rozmyślał, jak 1 gdzifch spor 
tłumaczy ę przed „koń s. 
hrabiną”, pewien, że nie 
rzy nigdy mu, Augustyn 7 tys 
dował wczorajszego gościa. bywaja. 
— Niech wejdzie! — bule po ky. 
oiseau ponurym głosemolski by 
Na widok jednak poety? a prez 
blady, zmordowany ć 
tm faj dna t bucikach z) 
ami, blałemi 


r 


drugi równowartościowy Va Dody: 
knot wsunął oba do kopóf ani K 
wręczając Stefanowi Bróchaci 3] p 
odezwał się doń minorowyfńcić do 
nem: | (ek ni 

— Służę panu. Tym M nrzeky: 
nieomyliłem się w kopercie! 

Po odejściu poety Dun 
przesunął uperfumowaną 
steczkę po oczach, zapalił pzy, , 
pierosa i szepnął, wzdyr18hkya 
grymasem rozpieszczonego | Jutro ko 

a“, 
Kochana hrabif Bien, 4 
dla mnie!... I 74, 
—— Z m. | ł 


„Ach! 


A G.POE 


Finał zawodów o puhar Davisa 


w strefie europe'skiel. 


W dniach 11. 12 ! 13 lipca od- |ka stę z finalistą strefy amerykań | Wczoraj wieczorem wyjecha 

będzie się mecz finałowy o pù skiej Stanami Zjednocz, Amery- jJi na wojskowe szermiercze mj- w szabli į szpadzie 
har Davisa w strefie europey |ki Północnej, Prawdopodobnie |strzostwa Europy w Ostendzie|w konkurencji jednostkowej I 
skiej pomiędzy Włochami a Ja: |finał rozegra się w Paryżu pomię | reprezentacja armij polskiej w |drużynowej. Do mistrzostw woj 
porją, Zwycięzca zawodów spot | lzy Francją a Ameryką. |nastepującym składzie: kpt. Seg skowych zostały zgłoszone na 
Ida. kpt. Nvcz. kpt. Szempliński, |stępujące ekipy: Wegry Wło: 


Polacy w Ostendzie. 


Wyjazd szermierzy. 
Polacy startować bedą 


owakowski, Lewin i Bartoszewicz 


„doto nazwiska trzech szczęśliwców. 
OCHA 


Pak już podaliśmy nasz 10-cio| 1) Bartoszewicza Kazimierza, 
o W OWY konkurs automobilowy jul. Traugutta nr. 11, 
cić bezpłatną naukę samocho-| 2) Nowakowskiego Alfreda, 


a t 


> r wywołał wśród czytelni" |uf, Łęczycka nr. 38, 


3) Lewina Marcina, 
ska nr. 171. 


Wyżej wymienieni zostaną ob 
darzeni przez redakcję „Echa“ | 


“i niekłamaną radość; 
s  Pladcza o tem stosy kopert z 
onami, złożone w redakcji. 
taką ilość kuponów nie by- 
v przygotowani, to też wy” 
owanie trzech szczęśliwców 
eło nam o wiele więcej cza- 

niż przypuszczaliśmy. 
f akończenie konkursu odbyło 
| tak, jak zapowiedzieliśmy w 
lu wczorajszym. po zamknie- 
numeru „Echa*, w obecno- 
członków redakcji i przedsta 
s polskiej YMCA. p. Sko 


C. A.. które dają prawo do bez- 
płatnej nauki na kursach samor 
chodowych Y. M. C. A. przy ul. | 
Al. Kościuszki 68. | 

Zwycięzców konkursu pp. 
Bartoszewicza, Nowakowskie- 
go I Lewina prosimy o przyby* 
cie z dowodami osobistemi lub 
dokumentami 
tożsamość osoby do 


Rak, 


redakcji 


zaświadczeniami polskiej Y. M| 


stwierdzającemi || 


Plotrkow Zawody pływackie Francja — Niemcy 


! nią. 
tA zczęście uśmiechnęło się do 
e zaświadczeń. 


E Ja 


ka. 
IV 


ie Niedzielny mecz ligowy w Łodzi. 


„ Groźny przeciwnik Polonii. 


nyd, W niedzielę odbędą się nastę |stwach skandynawskich t kra: 
| ące mecze o mistrzostwo Li: |jach bałtyckich było pasmem 

zaw w Warszawie Warszawianka 
wati Ruch, w Krakowie Garbarnia 
pię Pogoń, we Lwowie Czarni — 
eni ta iw Łodzi 

ŁTSG, — Legia. 

czył W sobotę | niedzielę odbędą 
Mhar botsku Polonjt dwa mecze 


nieprzerwanych triumfów 
doskonałych wiedeńczyków, któ 
rzy nie zostali pokonani ani razu. 
Powracając z tego tournee Au 
strja zatrzyma się w Warszawie 
i rozegra dwa mecze z Polonią. 


KOZOK PROWADZI W RE- 
KORDZIE BRAMEK. 


W rękordzie bramek strze!- 


arskje Pol 

ledeń), Onia Austria 
Austrja posiada w stolicy iak- 
lilepszą reputację zespołu o n'e [ców ligowych prowadzi obec- 

a W wysokim poziomie tech: |nie Kozok 12 bramek przed Ma 
tznym | nie skazitelnym stylu |likiem 11 bramek i Herbstrei: 

$tatnie tournee Austrjl po pań: chem 9 bramek. 


xXx 


za LĄ b . 
niew Także inowac;/a. 
ma Mrożone piłki tennisowe. 


żeni Na najbliższych przewidywa: ,mowane 
£h w Wimbledon konkursach |użyciem. 
y. jj SoWYch użyte będą po raz|  Inowacja ta ma na celu zapo- 


* ków 
ZO: 


zamrażane piłki tennisowe, elastyczności 


piłek, 


A 
te 


«w iłki wyj |grze, 


i Czy „Zjednoczone“ utrzyma się 


na czele tabeli. 


IW sobotę, dnia 12 b. n klur|kowanych ni 
f KI R rozpoczynają 

| Oruga rundę rozgrywek 

pu ikty, 

Jak wiadomo wiosennym mi- 
zem zostął 


Żej od Zjednoczo- 
nvch względnie 


spowodować kolosaln 
nięcia. 

Pogoń w walce z Hasmoneą 
benjaminek tej kl. |bedzie starała się przez uzyska- 
Jednoczone", Trudno. jednak |nie wygranej utrwalić swą loka- 
ua wiat horoskopy. czy zespół | tę. 

u tibrvczny do końca walk nie zo| W niedzielę Sokół przypusz- 
yg zepchnięty przez inne dru |czalnie pokona Kadimah. zaś T. 
un ny. U. R. z Concordją mogą uzy* 
yi piDrużyna ta poslada 10 punk-|skać wynik remisowy. 

ywłaky zdobytych, a TUR. który SSKM.,, który ostatnio zwy” 


dowił się na przedosiatniem |cieży! Pogoń. zapewne z więk- 
DA Elscu. mą ich 6, różnica więc |szemi szansami przystąp: do za- 
me 


e przesu- 


t minimalna. wodów z obecnvm leaderem kl. 


od wa zwycięstwa klubów uło- |R — Zjednoczonymi. 


czwł 
| po) 


0000 kilometrów bez wypadku 


przebyłą wytrwała sportsmenka czeska. 


ierś 
rak, E77 vbvła do I.yowa Mila granicę. stamtąd przez Zagrzeb. 
Sendia Czeszką, która na mo |Sebeniko. Spallato (gdzie wzię- 
iseskeci y. przvjechała ze stolicy [ta udział w wyścigach automo- 
yc „echosłowacji. Pani Krejzova |bilowych), dostała się do Ragu- 
gdzi pa w wvższych sferach czes|zy. a przejechawszy Bośnię i 
sportsmenka postanowiła |Hercegowinę 
ka barks m iSkonnyn- stalowym dostała sie do Belgradu. 
yn aku przejechać Z Belgradu stalowy jej rumak 
ścia. |byg, i, CV kilometrów, uniósł ją do Temeszwaru. skąd 
- bile po pęd ke podróż wyłącz: |nrzvjechała do polskiej eran'cy 
sodili raiach Małej Ententy *{w Jabłon'cy. Tu jednak poste- 
-. xl bv nastepnie z okazji 80-|runek polski nie chciał jej prze- 
oetyf a prezydenta Masaryka wre 
~= mu wspaniały album. za- 
h zktraiacy dokładny opis podró- 
zu waz zaświ 
t się Insularnvch 
wkitvch sie w k 
hrat urocza Ą 
wy a Dodróż, 
kopfPani Krejzova wv 


siny. gdzie w Woronience prze- 


czeskich. znaidu”|nie przez Jaremcze. Stanisła- 
rajach. przez któ” |wów. Stryj dostała się do Lwo- 
mazonka odbywała | wa. 

Z zachwytem wyraża się tak- 
Zredkaci 31 „19. jechała z|że o swoim motocvklu. na któ- 
ré Soig | Mala. a 5-go lipca chce |rym dotad odbvła 5.000 kilome- 
owyśtócić do kraju. Przełechała już 


tri nastennie obok M 
rze 


qrbur= | tu. 


m 'kraczyłą ineosłowiańska 


—— |); ——— 


sz” TEATR MIEJSKI. | TEATR REWN w 
sy ej O godz. 8.30 wieczorem „Nocą na starym Dziś z powodu próby 


80 Jutro komedia „Opowieść o Herszhi z Ostro 


rab |Bllety do nabycła w kasie zamawłeń. Piotr 
.J. 74, od 10 rano do 7 wiecz. haz arzerwy 


Bfety do nabycia w 


nie w parku Staszica zawieszone 
Jutro premiera rewji w 18 obrazach p. t. „Le- 
tni karnawał czyli Wszystko dla was*. 


„Echa“, Zawadzka 1, po odbiór | W 


= b 


Zwycięstwo osiągnęli Niem" 
bijąc Francuzów o 4.4 se- 


Ikundy. Na ilustracji sztafeta 
niemiecka. 


„Pokusy 


Europy” 


w kinie dźwiękowem „SPLENDID*. 


Trudno o piękniejszą | milszą 
parkę, jak Liljana Harvey | Igo 
Sym. Mała blondyneczka | wy” 
soki brunet. Uosobienie kuszą- 
cej kokieterii 1 oszałamiające] 
męskości. Coś dla mężczyzn I 
coś dla kobiet... 

Zabawny scenarjusz został do 
brze wvzyskany. „Pokusy Eur 
ropv* tryskają zdrowym. nie- 
winnym humorem. Na sali panu” 
je pogodna wesołość. Doskonale 
zwłaszcza wypadła scena de- 


natychmiast przed Ich |monstrowanego filmu w krainie 


na równ:ku. 
Zdawałoby siłę. że się już wi- 


blegnięcie rozmaitym zmianom w |działo Liljankę we wszystkich 
! zmianom, | możliwych postaciach. Otóż nie 
p które powstają na skutek róż+|Ty robi rzeczy zgoła niezwykłe. 

enin anA ad ki kor |nych zmian temperatury i powo: |Zjąwia się-na okręcie, jako pa” 
ecjalna lodowiiia, w której |dują częstokroć wiele błędów w y rtęci sł por 
2s echowywane będą A sażer na gapę. krę ę po 


kładzie, skacze | figluje, łazi po 
masztach. wpada do 
beczki ze smołą, 

tonie w mvdlinach. pudruje stę 
na najwyższym wierzchołku ma 
sztu głównego. wreszcie... go- 
tuje kawę, I temu właśnie za” 
wdzięcza triumfalne wkroczenie 
do świata zbytku | zabaw. Za” 


remisy moọgä |miast beczki ze smołą — beczuł 


ka kawioru, a zamiast plany my 
dlin — pianka szampana, I uwo- 


|dzi, | flirtuje, I podnieca zmysły. 
Nic dziwnego, że Izo Sym nie 
oparł się jej urokowi i nareszcie 
odpowiedział wzajemnością na 
jej płomienne uczucia. 
igo Sym 


nareszcie ożył. 


[Co to jednak znaczy dobra wy- 
twórnia. W „Ufie“ zrobią z nit- 
go jeszcze plerwszorzędną gwia 
zdę. 
Liljana Harvey jest bezsprze- 
cznie najlepszą europejską ar- 
tvstką komedjową. Jej wdzięk 
| jest nieodpartv, jej swoboda. ru- 
lchv pełne kobiecego czaru. jej 
[naturalna wesołość, stanowią 
|materjał nieoceniony dla ekra- 
inu. Odtwarza ona z niezwy” 
ikłvm temperamentem postać 
pół-dzikiego. lecz uroczego — 
dziewczęcia, podobnego nieco 
do Clary Bow w „Egzotycznej 
kochance", 

Poza nla gra Harry Halm, mt- 
ty.l dobry aktor, dyskretnie 
śplewający swoje francuskie plo 
senki miłosne. 

Dźwiękowość, stosowana u- 
miarkowanie. nie nuży. 

Zdjęcia doskonałe i pełne u- 
roku. 


Radjo 


Program rozgłośni łódzkiej. 
czwartek. 


11.58 — 12.05 Sygnał czasu. 

208 — 13.15 Muzyka z płyt gramoł. 

13.15 — 15.45 Przerwa. 

[1545 — 1550 Odczytanie programu 

|dziennego ! repertuar teatrów | kin. 

1550 — 16.15 Odczyt krajoznawczo- 
turystyczny (tr, z W-wy). 

(16.15 — 17.10 Muzyka z płyt gracnof. 
(tr. z Warszawy). 

1710 — 17.25 Komunikat L, O. P, ! 
P. (tr. z Warszawy). 

17.35 — 18.00 „Przechadzki artysty- 
ome po Warszawie" wygl, dr. 
Henzel. 

18.00 — 19.00 Kocert solistów. 

(19.00 — 19.20 Rozmakości. 

19.20 — 19.45 Płyty gramof. (tr. z 
Warszawy). 

1934 — 20.00 Kom. Izby Przem 

* Handi w Łodzi, program na 
dzień nast. | sygnał czasu, 

20.00 — 20.15 Prasowy dziennik ra- 
djowy (tr. z Warszawy). 


puścić. to też musiała wracać |20.15 — 21.30 Koncert popularny, 
do granicznej stacji czeskiej Ja- |71%0 — 22.00 Słuchowisko z Pozna 


nia, 


ladczenia urzedów |kroczyła granicę polską. Następ |2200 — 22.15 Peljeton p. t. „Mój przy 


jaciel Mansour Joachi“ (tr. z 
Warszawy). 

22.15 — 2400 Komunikaty oraz mu 
zyka taneczna. 


Katowice, czwartek 


trów bez najmniejszego defek- | 11.58 — 12.05 Sygnał czasu. 


12.05 — 1300 Koncert gramof. 


PARKU STASZICA. [| 


generalnej przedstawie- 


kasie zamawłań, Piotr. 


kowsk% 74. od 10 rano do 7 wieczorem bez prze- 
twy, potem przy wejściu do oaradst 


-kącik 


13.10 — 16.00 Przerwa. 

16.00 — 1620 Komunikaty, 

16.20 — 17.35 Koncert z płyś gramof. 

17.35 — 18.00 „Przechadzki artysty- 
cznę po Warszawie”, 

19.00 — 19.15 Codzienny odcinek po- 
wieściowy 

19.135 — 19.30 Rozmadtoścź. 

19.30 Skrzynka pocztowa. Zegar z 
Obserwatorjium Astronomiczne 
go w Warszawie wybije godz!- 
nę ósmą. 

20.00 — 2025 Komunikaty Zw. Slą- 
skich Kół Śpiewaczych 

20.05 — 20.15 Intermezzo muzyczne. 

20.15 — 21.30 Koncert popuancy, 

2130 — 2200 Transmisja z Poznanła 

22.00 — 22.15 Peljeton p. t. „Mój przy 
jaciel Mamsuor Joachi*. 

22.15 — 22.30 Komunikat meteorol 
oraz program na dzień mást.. 

230 — 23.00 Nadprogram. 

23.00 — 24.00 Muzyka taneczna. 


Koenłgswnsterhansen, czwartek, 


7.00 Koncert z Berlina. 

12.00 i 14.00 Muzyka gramofonowa. 
1600 Koncert z Berlina, 
Schumacher: Szczególne zada- 
na kulturalne | oświatowe 
szkoły wiejskiej. 

Dr Peinberg: Muzyka rosyjska 
w świetle kultury rosyjskiej. 
19.00 Dr. Nestrienke: Podróż w daw- 
niejszych czasach. 

Odczyt rołniczy. 

— 20.30 Muzyka taneczna ł ko- 


18.30 


19.25 
20.00 


2 13.00 — 13.10 Komunikat meteorol. munikaty. 
Juno! O 


TEATR POPULARNY. 

Dziś | dni następne do piątku rewia w 18-u 
obrazach „Uśmiech Łodzi”. Bilety do nabycła w | Warszawy utrzymały końcowy 
kasie teatru od 50 gr. do 2 zł. 

W przygotowaniu nowe rewja, której premie- |kież 8 proc. — zyskały na kur 
ra odbedzie się w sobotę 12 lipca. i 


sn W 


por. Laskowski. por. Zabielski i|chv, Polska, 


Beleja. Holandja 


por. Malłysko. — Kierownkiem|Anglia, Szwecja. Czechosłowa: 


drużyny jest dyrektor 
płk. dr. Osmolski. 


x 
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NOTOWANIA ZŁOTEGO 
ZAGRANICA. 


Londyn 43.30. Praga wypła 
ty na Warszawę 376.90 
378.90, Wiedeń czeki 79.20 I pół 
— 48 i pół, Zurych 57.80, Ber- 
lin 46.825 — 47.225, wypłaty na 
Warszawę | Katowice 46.85 — 
47.05, na Poznań 46.875 — 
44.075. 


GIEłŁ DY ZAGRANICZNE. 


Londyn. Notowania końco 
we: Nowy Jork 486.63, Paryż 
123.69. Holandja 12.09 5/8 Bel- 
gja 34.81 7/8, Włochy 92.90. 
Szwajcarja 25.05 i pół, Danja 
158.16, Szwecja 18.10 3/8. Oslo 
16.16, Wiedeń 34.55, Warsza- 
wa 43.40. 

Paryż. Notowania końcowe: 
Londyn (123.69 ! pół, Nowy 
Jork 25.42 | pół Szwujcarja 
433.50, Holandja 1022.25, Ber: 
lin 606. 

Gdańsk. Notowanta końco 
we w  guldenach wdarskich: 
100 zołtych 57.60 — 75 Czek 
na Londvn 25.01 1/4. telegr. wv 
płaty na Warszawę 57 58—72. 


BAWEŁNA. 
Liverpool, 8. lipca. Amery- 


AE 


CIWF.|cja. Grecja, Danja, Francja I 


Szwajcarja. 
x 


vty 


kańska, zamknięcie: lipiec 70 
sierpień 6.96, wrzesień 6.88 
|Ipaździernik 6.93, listopad 6.81, 
|grudzień 6.83, styczneń 6.85, lu 
lty 6.88. marzec 6.93, kwiecień 
6.96, maj 7.00. czerwiec 7.02, 1- 
piec 7.05. loco 7.57. 

Liverpool, 8 lipca. Egipska 
zamknięcie: lipiec 11.14, listo 
pad 11.19 grudzień 11.25, stw 
czeń 11.29. marzec 11.42, mą 
11.52. loco 12.10. 

Notowań z Nowego Jorku | 
Nowego Orleanu nie było. 
Warszawa nie podała przy» 
czyny. 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 


Warszawą, Tranzakcje na 
Giełdzie  Zbożowo - Towaro” 
wej za 100 kg. fr. st. Warsza- 
wa. Ceny rynkowe. Żyto 13 
— 18.25. pszenica 51 — 52, 0- 
wies jednolity 23 — 24.50, jęcz 
mień na kaszę 22.50 — 23.50, 

browarny 24.26, Ma 
enna luksusowa 85 — 50 
10 75 — 80, żytnia pz. ty 
przepisowego 36 — 37. Otręo 
pszenne szale 19 — 20, — $: 
nie 16 — 17. żytnie 10.25 — 
Usposobienie spokojne. Obro- 
ty małe. 


| psz 


~ — 


II ŻYCIE EKONOMICZNE. [1 
Waluty, dewizy i akcje 


na giełdzie warszawskiej. 


DALSZA ZNIKA DEWIZ 
NA NOWY JORK, 


Na zebraniu giełdy waluto- 
wej przeważała tendencia słab- 
sza dla dewiz zagranicznych 
Obroty były nieco większe, niż 
dnia poprzedniego. Dewizy na No 
wy Jork (zwykłe I kabel) obniży 
ły się znów o 0,02 gr. na 1 dola: 
rze, na Pragę — o trzy ćwierci 
gra, na Wiedeń — o półtora gr. 
oraz na Belgję — o 2 gr. Po kur 
sach dotychczasowych obiegały 
dewizy na Londyn į Włochy oraz 
banknoty Stanów  Zjednoczo- 
nych, wyżej zaś © półtora fi. 
sprzedawano dewizy na Paryż 
oraz sześć | pół gr. — na Szwaj- 
carję. 


MOCNIEJSZA 6 PROC, POŻ, 
DOLAROWA, NIECO SŁAB- 
SZE LISTY ZAST, PROWINC. 


Listy zastawne ( obligacje 
banków państwowych utrzyma- 
ły nadal swe kursy, już od dłuż. 
mai plarzy ustabizowane. Z po 
życzek państwowych utrzymały 
dą na dotychczasowym poziomie 
5 proc. Konwersyjna, 10 proc Ko 
leiowa 1 Dolarówka. Za 6 proc 
Dolarową płacono o pół proc. wy 
żej porrzedniego kursu, 4 proc 
Premj. Poż, Inwestycyjną tran- 
zakcyj nie zawierąno wymienia- 
no tylko kursy 111 w żądaniu. 

dziale prywatnych papierów 
lokacyjnych obroty były ożywio- 
ne, kursy jednak normowały się 
niejednolicie w stosunku do tu- 
tejszych walorów, natomiast dla 
listów zast. prowincjonalnych 
przeważał nastrój słabszy. 4 | 
pół proc. |. z. Ziemskie obniży- 
ły się o 50 gr., 5 proc. |, z m. 
kurs wczorajszy, natomiast ta- 
sie 25 gr. Większem zaintereso- 
waniem cieszyły się 8 proc, l. z- 


C 


Tow. Kred. Przemysłu Polsk! 
osiągając zysk jeden ! ćwierć 
proc, Z listów prowincjonalnych 
obniżyły stę o 25 gr. 8 proc, |. z. 
m, Częstochowy, 8 proc. |. z, m, 
Piotrkowa oraz 10 proc. L z. m. 
Siedlec, 10 proc, l. z, Radmmia 
realizowano po kursie o 50 gr. 
niższym od woring. Za 8 
proc. l. z. m. Kalisza płacono o 
zł 1 wyżej w stosunku do kursu 
parę tygodni temu notowanego, 
7 proc. l. z, Ziemskie (dolarowe) 
sprzedawano po kursie wczoraj 
szym, Rzadko pojawiające się 
na rynku 5 proc. l. z, Radomia 
sprzedawano po kursie poprzed- 
mim, Za 6 proc. Oblig. m st War 
szawy (Vla pożyczka) zapłacona 
o ćwierć złotego drożej, 


OBROTY AKCJAMI BARDZO 
MAŁE. 


Na zebraniu giełdv akcyj- 
nej ożywienie nie było duże. 
Większość tranzakcyj nie uzy» 
|skała notowania urzędowego, 
lgdyż, zgodnie z przepisami 
giełdowemi, równowartość 
sprzedanych względnie naby* 
tych akcyj nie sięgała zł. 1000. 
W cedule więc figuruje kilka 
notowań. na zasadzie których 
[ustalenie tendencji 


jest niemożliwe. 


7 akcyj bankowych Bank Dys 
kontowy bez zmiany, obniżył 
Się zaś o 25 gr. Bank Polski. 
|Z akcyj przemysłu cukrowni- 
j|czego akcje Warsz. Tow. Fabr. 
Cukru sprzedawano po kursie 
niższym o 25 gr. Z akcyj me- 
taiurgicznych Starachowice u- 
trzymały się na dotychczaso* 
wym poziomie. Z akcyj przed- 
siębiorstw ubezpieczeniowych 
od dziś notowane są akcje 
Warsz. Tow. Ubezpieczeń bez 
kuponu dywidendowego w wy 
sokości 12 proc 
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LJ wp w MAJ GJ Ga CJ | Ules > ę = 
Ww dziennikach jugosłowiań-| Gdy dowiedzieli stę o tem ro- |rezili zgodę na związek mło-| Z Nowego Jorku aparat, umo 
skich znajdujemy następującą |dzice chłopca, tak się przejęli dych... miewająca wiado dotkniętym 
Uekawą i wzruszającą historię: niebezpieczeństwem,  grożącem Tak źmija po raz pierwszy Oto profesor Í ho ne 
miejscowości Sutińska w | Andrzejowi i dzielnym . czynem |może w dziejach ludzkości ode- |rec Bedell z bił s 
pohliżu Warażdynu (w Jugosła „Jalfv. że sami. z własnej woli wy |grała rolę swatki., 'nalazek. Udało mu sie zniszczone 
wi!) żyje bogaty wieśniak, nazwi SURF , „Mg 
skim Vugrinec, Jego syn. praco- iaa a n a EZ" ==_ z zz e ma TEMKZY NYSE": R="ZNENEXT="EE TZT FEZZ NSE" REFSTE TY se JA aa nar — 
wity t solidny chłopak, f ; Śj.--- JE | io m =, 
k TY INAMIEĆ. KDa>bedwdprwasunycza dA" 
mbochit A; go Gay Trzeba umieć podróżować. 
w młodej dziewczynie, Jalfie Sło m rę) ~ paer z = A k L - z 
7 p g emy RA M nn c 
kie Andrzej chciał ukochaną poj | |) l g” A N | | a W "A Fo A k 
Mursć. Rodzice jednak stenow:| |. | A Y ze, | PY RY | MM HBE Ja W 
czo mie chcieli na to pozwolić, | AB M wą R RA H i ZE BA NA | n 
gdyż pragnęli dla syna żony bar- WW ZA NE 6 ą 8 1 J.A NEA KA M l f UM U 
zo bogatej, a Julja była wpraw- WU KAMA We u. M iż KUNY PE U. Jw Aj A 
dzie zacną i poczciwa. nie minal gu SU Us ta w o | o MN ME. RANEM U 


lednak w posagu ani grosza 


Między Andrzejem a radiaca Podejrzane wiktuały W brud nych r ey 4 ach, 


r k "A i ad 
mi a zwłaszcza ojcem doszła na Ca 1862 Gi 
iem tle do gwałtownego O podróży wakacyjnej ma- Dziwić się też nie należy, Istrolu zatruwając nam począ: |cyvch. którzy brudnemi rękom 
konfliktu, rzymy przez rok cały, znosimy |że żołądek reaguie na to wszy itek wakacvi |zdiąd i i 

Wreszcie Andrzej opuścił dom [cierpliwie przykrości szarego |stko, powodując zał 


pa l 5 


Fami (ndórirnzeawis? zumiemy, że do sztuki podróż 
wał się teraz swobodnie z uko- |cje wniosą. Podróżować trze- Kop ec Kościuszki. keel. 
chaną ! czekał tylko sposobnej |ba umieć. A sztukę tę nie każ- 
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Teatr Miejski: 
Welski Teatr Letni: — ŻydoiŃR 
król lir. 3 
tetm Teatr Rewfi: — Tylko a 
Popularny: — Uśmiech Łodzi 
Filharmonja: — Wystawa „Prze 
czysty człowiek”, 
Helenów: — Koncert popularny 0% 
stry symfonicznej 
Miejska Galerja Sztuki — Wysta 
Apollo: : 
bejka; — Coś do łóżeczka, RER 
warszawska w Łodzi. 
Casina: — Kobieta bez serca, 
Corso: — Titanic 
Czary; — Dzika orchidea. 
Capitol: — Statek komedjantów. 


Grand-Klno: — Trujący kwiat h 
Luna: — Trzęsawisko życia. I] Bal mię SEE 
żowy Nr, 13. n 


Ludowy: — Pat | Patachon po 
whków, 
Ośwłatowy — Dziewczęce lzy. 
‘Odeon: — W przekiętym domm 
Chłopcy do wynajęcia. 
Palace: — Męka milczenia 
Przedwiośnie; — Kobieta z bruku. 
Prziczłość: — Prosto z mostu. Re 
w 14 odsłonach. | 
Resursa: — Dusze w njewo EO 
Splendid: — Pokusy Europy. K RA. 
Spółdzielnia: — Kochanka Jego KA yy 
żęcej Mości. 5 
Słońce: — W ogniu | porokach kig 
Wodewił: — W  przeklętym d 
II Chłopcy do wynajecia. 
Zachęta: — Bestja morska 
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Jutro: Amaljt 
Wschód słońca 3.25 
Zachód 19.56. 
Długość dnia 16.29 
Ubyło dnia 0:13. 
Tydzień 28. 


Władysiaw Stynutkawski, 
Romas Furmański, 


